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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Ustne egzamina dojrzałości rozpoczną 

się dla abituryentów gimnazyalnycli we 
Lwowie: w gimnazyutn akademickiem dnia 
2, w gimnazyum II 5, w gimnazyum F ran ­
ciszka Józefa 5, w Krakowie w gimnazyum 
I l i  dnia 10 ; dla abituryentów szkół real­
nych, w szkole realnej lwowskiej 6, w szkole 
realnej krakowskiej 12 marca b. r.

Termin do egzaminów piśmiennych 
wyznaczy abituryentom dyrekcya każdego 
z tych zakładów, w drugiej połowie lutego 
b. r. W tym celu winni abituryenci zgłosić 
się wcześnie w dyrekcyi zakładu, w którym 
mają przystąpić do egzaminu.

Z krajowej Rady szkolnej.
We Lwowie, d. 31 stycznia 1885.

CZEŚĆ IIEFEZEBOWA

O g łoszen ie .
Z końcem grudnia 1884 r. było w obie­

gu na zasadzie ustaw z dnia 24 grudnia 1867 r.
(l)z. u. p. nr. 3 z r. 18681 i z dnia 1 lipca 
1868 (Dz. u. p. nr. 84):

A. “Według rejestrów prowadzonych w 
uprzyw. austry acko-węgierskim banku narodo­
wym , a obecnie sprawdzonych:

Udziałowych przekazów hipotecznych, a 
mianowicie:

a) opiewających na monetę konwencyjną zł.
10.850, t. j.
w wal. austr. 11.392 zł. 50 ot.
b) opiewają­
cych na w. a. 67,905 350 zł.

Razem
B. Wydanych z zam­

knięcia przez obie ko­
misje kontroli not pań­
stwa, a mianowicie:
jednoreńskowych 69,560.103

ct.
67,916.742~o0

ł S

pięciorenskowych 120,240.650
[ pięcdziesięcioreń. 154,279.9()q

J*

razem 
w ogóle 34LÓ80"b5T

et.

• 411,997.395 50
Wiedeń, 4 lutego 1885.

Z komisyi Rady państwa dla kontroli dłu­gów państwa.

Dr. F ra n c isz e k  Szrom. 
prezydent.

Jan  Grogl 
członek komisyi.

W miarę jak operacye \VIo> h na 
morzu Czerwonem Coraz wyraźniejsze 
przybierają kształty, nasuwa się py­
tanie. na jakiej międzynarodowej pod­
stawie są one dokonywane. Była chw i­
la, iż sądzono, że rząd włoski przy­
gotować całą akcyę oddawna w Kon­
stantynopolu, i że am basador włoski 
hr. Corti pozyskał W . Porte dla pla­
nów swojego rządu. Przypuszczenie 
takie jednakże okazuje się zupełnie 
nieuzasadnionem wobec faktu, iż W. 
Porta widziała się zniewoloną zapro­
testować jak najkategoryczniej prze­
ciw działaniom Włoch na morzu Czer­
wonem i upomnieć się o praw a suwe- 
renatu sułtana nad terytoryam i zaję- 
temi przez obce mocarstwo. W takim 
stanie rzeczy, nawet przyjazne dla 
Włoch dzienniki zapytują, na jakim  
tytule opierają Włochy okupacyę por­
tu  Massouah i innych punktów "nad- 
brz eżhycK,''na' e żących do te ry to rium  
państwa ottorjańskiego ? Uzasadniać 
okupacyę w tym wypadku potrzebą 
rozwinięcia polityki kolonialnej, było­
by rzeczą najniewłaściws.za, piłyż wy­
brzeża morza Czerwonego "a specyal- 
nie port Massouah nie mogą być dla 
żadnego m ocarstw a odpowiednia w 
iym względzie areną. Polityka ‘ko­
lonialna  ̂ bowiem może znaleźć od­
powiednie pole tam  tylko, gdzie cho­
dzi o terytorya, nie mające właści­
ciela, a które mają być dopiero po­
zyskane dla cyw ilizacji i obrotu o- 
gólnego. Tymczasem Massouah i inne 
Punkta zajęte przez Włochy są częścią 
%Jadową dzierżaw sułtańskich i są 
°1 dawna otwarte dla handlu państw 

jwilizowanych. Takiem samem pra- 
jakiem  zajęto port wzmianko­

wany, możnaby także okupować Smyr­
nę, Salonikę lub inne miejscowości. 
Zapatrując się w ten sposób na rze­
czy, większa część prasy europejskiej 
ani usprawiedliwia, ani też umie wy- 
tłómaczyó sobie ostatnich operacyj 
włoskich. Jedynym motywem, który 
mógłby tu służyć na wytłómaezenie 
tej akcyi, jest to, iż okupacja  portu 
Massouah i kilku innych miejscowo­
ści przez wojska włoskie, ma posłu­
żyć za podstawę dla kooperacyi z An­
glią w Egipcie i Sudanie. Dzienniki 
włoskie i angielskie starają się nawet 
w tym duchu usprawiedliwić ostatnie 
działania, dając do poznania, iż obe­
cna akeya Włoch jest tylko następ­
stwem zaproszenia, jakie wyszło je ­
szcze przed rokiem ze strony Anglii, 
która w ten sposób chciała sobie za­
pewnić poparcie królestwa w opera- 
cyacb na teatrze wojennym nad Ni­
lem. Jeśli tak jest rzeczjTwiście— a co 
potwierdzać się zdaje wczorajsza na­
sza depesza pryw atna—w takim razie 
nasuw a się pytanie, dla czego mini­
ster Mancini, w ostatniem przemówie­
niu w Izbie, nie podniósł wyraźnie 
tej okoliczności, któraby do pewnego 
przynajmniej stopnia mogła uspokoić 
W. Porte i wszystkich pragnących u- 
trzyinania dotychczasowego stanu rze- 
Cszŷ  dla czego nie zwrócił na to Ą  
w agi, iż rząd"m a Jia_ myśli tylko za­
rządzenia prowizoryczne* które stracą 
bezzwłocznie swoją moc, skoro An­
glia ukończy podjęte dzieło?

Z pewnej i to poważnej strony 
zwrócono dalej uwagę na fakt, iż cała 
sprawa otoczoną była" aż do ostatniej 
prawie chwili ścisłą tajemnicą, tak, 
że świat dowiedział się o zamiarach 
Włoch prawie równocześnie z w ysła­
niem ekspedycyi. powołanej do urze­
czywistnienia ukartowanych projek­
tów. Jeśli nie chodzi tu rzeczywiście 
o nic więcej, jak  tylko o kooperacyę

Włoch z Anglią nad Nilem, w takim 
razie, jak to podnoszą dzienniki wie­
deńskie i peszteńskie, nie było powo­
du otaczać całego działania nieprze­
niknioną tajemnicą. Obecna akcya 
Włoch zostaje wreszcie w sprzeczno­
ści z oświadczeniem p. Manciniego, 
który oznajm ił, iż Włochy przestrze­
gają ściśle zasady poszanowania praw 
osób trzecich. Czyż może atoli być 
mowa o podobnem poszanowaniu 
wobec tak widocznego i me um oty­
wowanego naruszenia praw a suwere- 
natu T urcy i, pozostającej w pokojo­
wych stosunkach z państw am i euro­
pejski emi ?

Co się tyczy kooperacyi W łoch 
z Anglią, to do tej chwili nie wiado­
mo nic pewnego o jej rozmiarach. 
Z oświadczenia m inistra Manciniego 
to tylko wnioskować można, iż we 
wszystkich portach morza Czerwone­
go, Włosi wzmocnią załogi angielskie i 
że wkrótce w delcie aż pod Kair 
włoskie załogi zajmą miejsce angiel­
skich. wojska zaś brytyjskie wyma- 
szerują po większej części na pomoc 
Wolseleyowi. Nie da się również 
stwierdzić na razie o ile uzasadnioną 
jest pogłoska, według której jeden 
korpus włoski wyruszy z Suakimu, 
celem powstrzymania zwy ciężkiego 

opochodu Osmana Digmy. Rzym­
skie organa ministeryalne zaprzeczają 
wprawdzie stanowczo podobnej wer- 
syi, lecZ te saIli‘6-dzioIrm'vi- A nie­
mniej kategorycznej formie zaprze­
czały niedawno doniesieniom o pro­
jekcie obsadzenia Massouah i wj lą­
dowania w Suakirnie.

%  r y c E R Z  m o r a

Nie ulega wątpliwości, iż upa­
dek Chartumu pomieszał szyki Wło­
chom, a przynajmniej postawił ich 
wobec pewnych trudności, których 
nie przywidywano wówczas, gdy się 
zdawało, iż wyprawa Wolselejra zo­
stanie uwieńczoną skutkiem najpo-

Lniski

XV.
(Ciąg dalszy.)

Kiedy tak wszyscy spoczywają,, podo­
bni raczej do gromady upiorów jak  ludzi, 
pogrążeni w posępne zadumy, przerywane
tylko grubym śmiechem Bartka i chicho­
tem Jagusi, nagle ?.d«i- ■ -

0 ~ “■'J ŁlA SU 1 ^
tem Jagusi, nagle zdała, z ty lu  za nimi, na 
gościńcu od strony Kłobucki 
i -1-  śpiew kilkunastu ludzi.

,e niew^riiór... >—> ,— - “ o-siiu ludzi. Śpiew był je 
szcze niewyraźny, urywał się co chwila i
nie wszysey go słyszeli. Lniski, wciąż cho­
dzący, usłyszał go jednak, stanął i nadsta­
wił uszów, a gdv mu  b

■ta

j. wuuk, stanął i nadsta. 
a gdy mu przeszkadzał głośnie)

szy w tej chwili chichot Jagusi, krzy ną 
swym grobowym głosem :

— Milczeć tam i .
Na ten groźny rozkaz, Jagusia uci 

ihła, a Bartek, jakby go kto ukropom 
ąorwał się na równe nogi i zawołał-

— Mości Lniski.... to się jeno psu m ń  tak, a nie szlachcicowi.—
Ale Lniski stąpał już wyprostów, 

ak struna ku Bartkowi i wołał:
— Milczeć, powiadam 1 a  
W garści dzierzył p is to le t

wym strasznym głosem: i n be
— Kto jeno słówko piśnie, trupzie 1 /------A f'

źnie <w chwili w iatr przyniósł wyra-
znana ? a nutS cale w Polsce nie-

- dzeniV wyraźnie obce pocho->■ H 0 śpiewaków
Oto

Iz U
I
T

idzie 1 — mówił dalej

ki, i obracając się do spoczywającego
oddziału, rozkazyw ał:

—• W stać i na  koń l .
W  jednem  oka mgnieniu skoczył y

stko do koni i do broni. Lniski siedzi: J
na swym żmujdzinie i rozkazyw ał:

— Nie strzelać, jeno na szable . 
wziąć i na kosy. Nie dawać nikomu par 
nu. Za m ną !

1 o rzekłszy, wysunął się na gościniec, 
a za nim cała jazda oddziału. Tu widać już 
było posuwających się kilkudziesięciu jeźdź­
ców, ciemną masą na białym śniegu. 8z!i 
oni wAno i śpiewali sobie rozgłośnie, ude­
rzając w jakieś brzęczące naczynia, śmie­
jąc si£ i hukając po lesie.

j.edwie ich Lniski sp o strzeg ł, kiedy 
dobył swego wielkiego prostego miecza, pod­
niósł $o w górę i krzycząc tak g łośno , źe 
las powtórzył tysiąc.zuem echem jogo sło­
wa, zagrzmiał niby hukiem gromu i prze­
raził Szwedów, którzy zatrzymali się, zdzi­
wieni i skamieniali z przerażenia. Lniski
rzucił się z kopyta naprzód.To  1-  d£zus | M aryal Józef 1 -  huknęło 
kilkadziesiąt piersi polskich, i cała ta masa 
ludzi i kor-i spadła jak  lawina na Szwedów, 
niesłychanie przerażonych tym nagłym i nie­
spodziewanym napadem. W jednej chwili, 
kupa szwedzka prysła na wsze strony, jak 
woda, kiedy\w  nią kamień rzucą, a Lniski 
siekł sw-ym wielkim mieczem wołając :

— Bij! zabij!... nie dawać życia ni-
kimu.

Jakoż rąbano Szwedów jak drwa w le­
sie, a uciekających ścigano zawzięcie. Trup 
szedł gęsto, i nie minęło nawet ćwierć pa­
cierza, kiedy w borze przy gościńcu została 
jeno sama chłopska piechota, a e nią Jagu­
sia.... Bitwa oddalała się coraz bardziej, ci­

chło wszystko, cichło, aż w końcu po lesie 
jeno wichry chodziły i śnieg szemrał, spa­
dając z gałęzi

XVI.
Opuszczeni w ten sposób od wszy­

stkich. rycerz Litaw or i chłopi, zrazu słu­
chali spokojnie oddalającej się wrzawy boju, 
potem gwarząc między sobą. pokładli się na 
śniegu i oczekiwali powrotu jazdy i star­
szyzny. Jagusia, trochę przestraszona tem 
opuszczeniem, zwłaszcza że Bartek, nie po­
wiedziawszy jej do widzenia, poleciał jak 
szalony* za innym i, niespokojnie kręciła się 
na koniu, wyglądając powrotu zwycięzców. 
Noc szybko zapad ła, czarna, ciemna i po­
nura w głębi boru , wśród wichru szumią­
cego między drzewami, i budziła dziwnie 
melancholijne myśli w dziewczynie. Strach i 
żal ją  ogarniał za .Bartkiem, który poleciał 
do bójki ostawiwszy ją  samą, będąc jeszcze, 
niewyleczonyrn z rany.

A nuż go znowu jaki Szwed pa­
skudny zatnie. Kto tam Bartkowi da pomoc. 
Bóg wie, gdzie polecieli i ani słychu ani 
duchu o nich.

Na śniegu na gościńcu walało się kil­
ka trupów szwedzkich i z lasu wypadł na 
drogę zastraszony koń rajtarski bez jeźdźca. 
Chłopi, na ten widok, rzucili się łapać ko­
nia i rozbiegli się za nim na wsze strony. 
Zwierzę bowiem przestraszone, rzucało się 
jak szalone, i-edni ścigali konia , a drudzy 
wzięli się do obdzierania trupów zabitych 
Szwedów. Jak  widma, rysując się czarną 
sylwetką na białem tle śniegu, chodzili po­
chyleni nad tru p am i, przetrząsali im kie­
szenie, ściągali buty i suknie, paru nawet 
rannych dobili kosami. Jagusia została sa­

ma na gościńcu na koniu, niepewna co czy­
nić, nie śmiejąc się zbliżyć do obdziera- 
czy trupów, którzy w końcu poczęli się 
między sobą bić i za łby się wodzić po 
śniegu o jakąś zdobycz. Zrobiła się kupa 
kilkunastu ludzi, toczących się i kłębiących 
ze sobą, tratujących nagie trupy szwedzkie. 
Słychać było jeno ciężkie razy, głuche jęki, 
straszne przekleństwa i k rzyk i:

— Ola bogal
— Bodaj cię psiawiaro!
— Wałek oddasz ty....
— Rety! ludzie!
— Zabija mnie, ra tu jta l rety! rety I
Czasem z pośród tego chaotycznego

nieładu ktoś podnosił się z go łym , roztar- 
ganyra łbem, tylko na chwilę, bo zjawiał 
się drugi i chwytając pierwszego za długie 
chłopskim obyczajem kudły, pociągał go na 
ziemię. Z tej’gromady splątanych dziwacz­
nie ciał ludzkich, wydobywała się w rzawa 
głucha, stłum iona, rzężenie straszne.... To­
warzyszył mu ponury poświst wichru wśród 
boru , krzyki ścigających konia, który wpadł 
do lasu i z trzaskiem  łam ał gałęzie. O je- 
zdzie \ starszyźnie wciąż ani słychu....
s tała W n,ieoP>sanyni przestrachu*. —J —

na koniu na  środku gościńca, patrząc 
się na to wszystko, nie śmiejąc się ruszyć
i nie wiedząc, co ze sobą zrobić. B rała ją  
ochota uciec g d z ie ś , schronić się przed tą 
grom adą nie ludzi ale d-ikich zwierząt, gry­
zących się o łupy krwawe i okropne. Ale 
dokąd uciekać? gdzie szukać schronienia? 
O! B artku, B artk u , jakże mogłeś tak opu­
ścić twoją bogdankę! Na płacz jej się p ra­
wie zbierało. Zdawało jej się, że widzi przed 
sobą stado wilków nie ludzi. D rżała z oba­
wy ; każdy krzyk, rozlegający się po lesie, 
daleko, przejmował ją  dreszczem. W do-
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myślniejszym. Widocznie koła parla­
mentarne w Rzymie zapatrują się 
poważnie na sytuację, skoro nawet 
opozycya powzięła uchwałę, aby wo­
bec trudnego położenia rządu nie 
sprawiać mu na polu polityki zagra­
nicznej żadnych kłopotów, owszem 
popierać go we wszystkich sprawach, 
w których zaangażowanym jest honor 
sztandaru włoskiego.

Sprawy krajowe.
(Rada ogólna Towarzystwa gospodar­

skiego,.)
(Z) Komitet Towarzystwa gospodarskiego 

ogłosił program obrad, zwołanej na pierw­
sze dni marca b. r. Rady ogólnej tegoż To­
warzystwa. Program  ten obejmuje liczny 
szereg spraw, wiążących się tak ściśle z ca­
łą  obecną sytuacyą ekonomiczną kraju i 
państwa, tak ważnych, a zarazem pilnych, 
że Zasługuje z tego względu na szczegól­
niejszą uwagę. Nigdy jeszcze może nie na­
stręczało się tak wiele naraz przedmiotów, 
od których dokładnego zbadania i odpowie­
dniego załatwienia zawisły w znacznej 
części przyszłe losy gospospodarstwa n a­
szego.

Przedewszystkiem, jako jedna z naj­
ważniejszych, przedstawia się potrzeba ob­
myślenia środków ochrony rolnictwa, wobec 
konkurencyi zagranicznej dzisiejszej. N ie­
pomyślna konstellacya stosunków rolniczych 
w obecnej chwili wymaga tego koniecznie. 
W zrastający do olbrzymich rozmiarów n a ­
pływ zboza zaoceanowego, mianowicie psze­
nicy amerykańskiej i indyjskiej na targi e- 
uropejskie, grozi upadkiem naszemu rolni 
ctwu, w niemniej przerażający sposób, jak 
nafta kaukazka naszemu górnictwu nafto­
wemu. Galicya bardziej jeszcze widzi się z 
powodu stosunków miejscowych, zagrożoną, 
tym stanem  rzeczy, niż inne koronne kraje 
Monarchii. Wczesne zapobieżenie złemu, 
dla odwrócenia ogólnej klęski, przez uży­
cie w czas środków, dobrze obmyślanych, 
jes t konieczne, jeżeli rolnictwo nasze nie 
ma uledz straszliwemu naciskowi tej k on ­
kurencyi, od której Niemcy i Francya bro­
nią się ustanowieniem ceł przywozowych. 
U nas w Galicyi obok ogólnych prądó’; 
handl°wych, nieprzyjaznych produkcyi miej­
scowej, przygniatają ją  noóto jeszcze kar­
tele kolejowe, obniżające cenę przewozu zbo 
Za zagranicznego, tak dalece, iz zboże g a ­
licyjskie nie dozDaiąc równych ułatwień 
przewozu, na kolejach, kartelami taryfowe 
mi połączonych, nie jest w stanie współ­
zawodniczyć z cenami zboża zakordonowe- 
go, czego następstwa w braku popytu, w 
zastoju handlowym, boleśnie rolnictwu ga­
licyjskiemu odczuć się dają. Na to nie ma 
innego skutecznego lekarstwa, jak unormo­
wanie odpowiednie ceł i taryf kolejowych, 
do czego, obok nagłości sprawy, jeszcze i 
z powodu innych okoliczności, jako to, u- 
pływającego term inu traktatu celnego z Ru­
munią, ugody z koleją Północną, otwarcia

ruchu na kolei Transwersalnej i t. p., chwi­
la obecna jest najstosowniejszą. Nie można 
wątpić, że tak e. k. Rządowi jak  i Radzie 
państwa przy załatwieniu spraw tak wiel­
kiej doniosłości, zależeć będzie na zdaniu 
kongresu rolniczego, mającego się zebrać 
w W iedniu w drugiej połowie m arca b. r., 
gdzie dadzą się słyszeć wytrawne głosy 
stron interesowanych ze wszystkich krajów 
Monarchii.

Nim to nastąpi, koniecznem jest, aby 
Rada ogólna naszego Towarzystwa gospo­
darskiego omówiła dokładnie te sprawy i 
przygotowała stosowne projekta do przedło­
żenia kongresowi. W ymaga to gruntownego 
rozbioru, wymaga zestawienia mnogich 
szczegółów statystycznych, aby na ich pod­
stawie sformułować odpowiednie wnioski, ku 
czemu wypadnie się też porozumieć z To- 
warzystwiem rolniczem krakowskiem, rów­
nie interesowanem w tej ważnej sprawie, 
które wraz z Towarzystwem gospodarskiem 
tutejszem, pierwszą dało pobudkę ku zwo­
łaniu kongresu, obecnie spodziewanego.

Drugą niemniej dla nas ważną spra­
wą, a poniekąd nawet ważniejszą z tego 
względu, iż dotyczy stosunków wyłącznie 
naszych krajowych, wiąże się z kardynał- 
nemi podstawami dobrobytu rolniczego ro ­
zmaitych okolic, na całej przestrzeni kraju 
i jak najspieszniejszego domaga się za ła t­
wienia, jest sprawa systematycznego prze­
prowadzenia regulacyi rzek galicyjskich. 
Okropna klęska powodzi tegorocznych oka­
zała jak wielkiej doniosłości jest sprawa 
rzeczona i że nie można jej nadal odwle­
kać. Jeżeli bowiem klęska podobna miałaby 
się częściej powtarzać w tak groźnych, a 
choćby i mniejszych jak tegoroczna rozm ia­
rach, w takim razie rolnictwo nasze, wy­
stawione na' nieustanne niebezpieczeństwo 
zawieszone nad niem wszędzie w rzek po­
bliżu jak  miecz Demoklesowy, nigdyby nie 
zdołało podnieść się do pożądanego stopnia 
rozwoju; a wszyscy gospodarze, cała lud­
ność rolnicza okolic po nad brzegami rzek poło­
żonych pozostałaby skazana na niezasłuże- 
nie powtarzające się od czasu do czasu 
klęski głodu i nędzy, na zmarnowanie ca­
łej pracy i zabiegów około uprawy roli, w 
pocie czoła przedsięwziętych ; coby też na 
dobrobyt kraju w' ogóle i na jego siły po­
datkowe fatalny wpływ wywierać musiało.

Przedłożony przez c. k. rząd Radzie 
państwa projekt ustawy o regulacyi rzek 
galicyjskich, skoro uchwalony zostanie, za- 
pobieźy stanowczo ponawianiu się d.zisiej- 

JLz-w1' - powodzi i po u bi/y . lat piętnastu, w 
w którym ■ to okresie- przeprowadzoną bę­
dzie systematyczna regulacya całej sieci 
rzek u nńS z wszystkiemi ich dopływami 
zabezpieczy Galicyę od klęski, rujnującej 
dobrobyt rolnika i udaremniającej najlepiej 
obmyślane i najgorliwsze usiłowania pod­
niesienia rolnictwa w kraju.

Skutek atoli pożądany osiągnięty być 
może jedynie spólnemi usiłowaniami pań­
stwa, kraju i stron interesowanych. Obok 
funduszów jakie na systematyczną galicyj­
skich wód regulacyę przeznaczy Rada pań­
stwa i Sejm krajowy, niezbędnem jest za­
wiązywanie spółek wodnych, które w całej 
tej akcyi najważniejszą odegrają rolę. S e lf -  
h e lp  angielski musi tu być zastopowany z 
całą energią, wytrwałością i znajomością

rzeczy, jeżeli skutek ma odpowiedzieć ocze­
kiwaniom. Potęga sił ekonomicznie zespo­
lonych okaże się tutaj w całej swej donio­
słości i przyniesie błogie i trwałe owoce. 
I oto jest przyczyna, dla której umieszcze­
nie na porządku obrad tegorocznej rady o- 
gólnej Towarzystwa gospodarskiego gal. 
sprawy regulacyi rzek i zawiązy wania w tym 
celu miejscowych spółek wodnych, za rzecz 
szczególnie ważną uznajemy i wielką przy­
pisujemy doniosłość gruntownemu rzeczy 
tej na Radzie ogólnej Tow. gosp wyłusz- 
czeniu. Zbadanie i wyjaśnienie dokładne 
tej sprawy w kole praktycznych gospoda­
rzy, ze stosunkami miejscowemi rozmaitych 
okolic, klęską powodzi nawiedzanych, do­
skonale obznajomionych, będzie pobudką do 
zawiązywania rzeczonych spółek w sposób 
jak najodpowiedniejszy istotnej potrzebie, 
tak iżby oddane na ten cel fundusze jak 
największą przyniosły korzyść, i aby jak 
najmniejszym stosunkowo kosztem jak naj­
większe otrzymać wyniki. (C. d. n.)

KORESPOIDEICYE
Wiedeń, 8 lutego.

(—)Izba poselska Rady państwa ukoń- 
ła  nakoniec dziś obrady nad ustawą kon- 
grualną. P aragraf 2, który jest najważniej­
szy, gdyż normuje udział pieniężny, którym 
przyczyniać się ma fundusz religijny a 
względnie państwo, został przyjęty z po­
prawcą Klaicza, która wprowadza pewne 
postanowienia na rzecz Dalmacyi. Wszystkie 
inne poprawki zostały odrzucone, a to po 
uwagach sprawozdawcy J ire c z k a , który 
miał na oku stosunki finansowe i usilnie 
zalecał uwzględnienie zakresu finansowej 
możności państwa. Podobne upomnienie 
wyszło przy § 9 dobitniej jeszcze z ust 
M inistra oświecenia. Baron Conrad oświad­
czył wyraźnie, że M inisterstwo nie byłoby 
w położeniu zalecić projektu ustawy do 
Najwyższej Sankcyi, gdyby ustawa bez­
zwłocznie miała wejść w życie. Jako naj­
bliższy termin, w którymby tą nową usta­
wą podwyższone zobowiązania obciążyć m o­
gły fundusz religijny a względnie zaanga­
żować państwo, oznaczył M inister dzień 
1 stycznia 1886 r., a i wówczas nie mo­
głoby podwyższenie nastapić w całej sumie, 
lecz musiałoby być tak stopniowane, ażeby 
w ciągu" trzech lat doszło do zaproponowa­
nej wysokości. Tylko n a  rzi-.cz kapianlw  
pomocników, kooperatorów i deficyentów 
może być przyjęty w każdym razie ciężar 
podwyższenia już w roku 1886. Warunek 
ten zawarty w oświadczeniu p. M inistra a 
podyktowany niestety nieodzownemi wzglę­
dami na stan finansów państw a, sprawił 
w Izbie głębokie wrażenie. Wiadomo, jak 
żywo i szczerze zajmuje się br. Conrad 
losem niższego duchowieństwa, jak chętnie 
popiera każdy środek, któryby wpłynąć 
mógł na polepszenie materyalnego położe­
nia duchowieństwa, ale baron Conrad rie 
jest tylko Ministrem wyznań, lecz M a j­
strem w ogóle, członkiem najw yższej, a 
wobec Korony i reprezentacji państwa sd- 
powiedzialnej rady, którego obowiązkiem

rze słychać było ciągle trzask łam anych ga­
łęzi przez spłoszonego konia i dzikie wrza­
ski ścigających go chłopów — tu w skotło­
wanej gromadzie bijących, się rozlegały się 
jęki i przekleństwa.

Nagle z tej gromady podniósł się chłop 
olbrzymiego wzrostu, w podartej na szczątki 
siermiędze, otrząsł ruchem lwa spadające 
mu na oczy kudły i obejrzał się dokoła. 
Przez chwilę stał t a k , błądząc wzrokiem, 
w końcu krokiem ciężkim począł się zbliżać 
do Jagusi.

— Kto tu stoi ? — spytał głosem gru­
bym, chrapliwym — a to ty, coś to ni dziew­
ka ni chłop. H e j! — obrócił się do rozła­
żącej się już kupy bijących się — hej ! chło­
pcy 1 weźwa się do tej dziewuchy 1

Mówiąc to, ściągnął rękę ku cuglom 
konia, Jagusię zimny pot oblał. W najwyż­
szym stopniu przerażenia spięła konia ostro­
gam i, zawróciła i pędem ruszyła gościń­
cem, gdzie ją  oczy poniosą , drogą wiodącą 
ku Częstochowie. Biedne zwierzę, kłute o- 
strogami oszalałej z przerażenia dziewczy­
ny, gnało ze wszystkich sił, dudniąc po 
zmarzłej ziemi, wyrzucając z pod kopyt całe 
bryły śniegu i ziemi. Jagusia, pochylona na­
przód, z oczami szeroko rozwartemi nagliła 
do pospiechu k o n ia , nic nie widząc i nie 
słysząc. Ciągle zdawało jej się, że chłopi 
ją  ścigają, że rozlega się krzyk owego ol­
brzyma kudłatego:

— Weźwa się do tej dziewuchy I
Nie widziała tego, że las się już da­

wno skończył, że gnała teraz przez nagie 
pola i wzgórza pokryte śniegiem, że żywej 
duszy za nią nie było, że otaczała ją po­
ważna cisza nocy zimowej. Z poza chmur 
czarnych, bałwaniących się po niebie, kie­
dy niekiedy wyjrzała gwiazdka samotna,

jak punkcik złoty błyszcząca na głębokim, 
ciemnym lazurze nieba. Na polach leżał 
jak  b iała płachta śnieg i w iatr gdzieś z da­
la przynosił naszczekiwania psa. Ona nic 
tego nie widziała, nic nie słyszała, tylko 
pędziła, pędziła ciągle naprzód....

O ! czemuż ją  strach tak zaślepił, cze­
mu nie widziała tego co się przed nią dzie­
je, czemu ciągle w tych jej ślicznych błę­
kitnych oczach stał tylko okropny kudłaty 
olbrzym chłopski ? Oto z tego wzgórza, na 
który wbiegł z wyraźnym wysiłkiem jej bie­
dny koń kłuty ostrogami, widać w mgle 
nocy zimowej niedalekie już, szeroko rozkła­
dające się ognie, niby to wieś a nie wieś, 
niby miasto a nie miasto, niby obóz... Czy 
to nie obóz szwedzki?

Tak, nie ina e j : obóz to szwedzki. 
Wielkie ogniska się palą, zataczając obszer­
ny krąg koło murów Jasnejgóry. Ńa szczy­
cie Jasnogórskiej wieży chwieje się także 
gorejąca latarka, niby czerwona gwiazda 
migotliwa w ciemnych otchłaniach nocy. 
W dali poza obozowiskiem dogasa pożar 
Częstochowy i widać jeszcze małe ognie, 
żarzące się zgliszcza, woń spalenizny wiatr 
roznosi szeroko i m ała ciemno-purpurowa 
łuna otacza niby płachtą czerwoną i Jasno- 
górę i obóz szwedzki i gorejące miasteczko. 
Koło ognisk obozowych kręcą się niby du­
chy ciemne sylwetki żołnierstwa szwedz­
kiego Noc jeszcze nie późna i w obozie 
szwedzkim ruch panuje. Gdzieś tam nawet, 
w oddali, z drugiej strony klasztoru sły­
chać trąbienie i bicie w kotły Niekiedy do 
uszów Jagusi w iatr przynosi rżenie koni i 
urywane głosy krzyczących Szwedów.

Ale ona tego wszystkiego nie słyszy. 
Jej brzmią ciągle w uszach straszne prze­
kleństwa bijących się chłopów, straszniej­

sze ich jęki i krzyki, brzmią jej słowa ol­
brzyma kudłatego:

— Weźwa się do tej dziewuchy!
Zresztą nic więcej nie widzi i nie. 

słyszy. Pochylona na łęku kulbaki, łechcze 
bezustannie ostrogami boki konia, który 
pędzi ile mu sił starczy i w pędzie tym 
ciężko już oddycha, za chwilę paść może. 
Nie minie i dwóch pacierzy, gdy oszalała 
dziewczyna, rycerz Litawor, wpadnie w 
sam środek szwedzkiego obozowiska.

Jakoż głuchy ten ten t pędzącego cwa­
łem konia, rozlegający się wśród ciszy no­
cnej, zwrócił uwagę Szwedów, spoczywają­
cych koło najbliższego ogniska. Popowsta- 
wali i niespokojnie nadsłuchiwać poczęli. 
Tentent się zbliża, rośnie, coraz głośniej­
szym się staje i za chwilę koło zdumio­
nych i przerażonych tem nagłem  zjawiskiem 
Szwedów, przeleciała jak  wicher, jak wi­
dmo Jagusia. Koń spieniony z rozwianą 
grzywą rw ał co mu jeno sił starczyło, a na 
koniu siedział jeździec, okryty w burkę, 
której poły unosiły się niby skrzydła. Sza­
bla przy boku tego jeźdźca, uderzając się o 
strzemiona, dzwoniła rozgłośnie. Rycerz 
przeleciał, gnał dalej wśród ognisk, budząc 
wszędzie podziw i przestrach, wpadł do 
środka obozu. Tu i owdzie Szwedzi pozry­
wali się z ziemi, wielu krzyczy głośno, in­
ni biegną do koni i broni, kilku goni pę­
dzącego jeźdźca. Koń rycerza Litawora prze­
strasza się temi krzykami, bierze na kieł, 
wpada na jakiś namiot, plącze się w sznu­
rach  i pada ciężko na ziemię....

(Ciąg dalszy nastąpi.)
W aleky P rzybokowski.

jest każdą nową kwestyę zbadać wszech­
stronnie, który zatem musi w postanowie­
niach swoich opierać się na stosunkach 
odpowiednich całemu ustrojowi życia pań­
stwowego. Nikt też nie przeczy, że polep­
szenie kongruy byłoby dobrodziejstwem. 
Ale czyliż dla tych ogólnych względów 
wolno narażać wielkie dzieło sprowadze­
nia równowagi w budżecie,' państwa, a to 
po tylu ofiarach poniesionych w ostatnich 
latach dla dokonania tego dzieła? Wedle 
stawu grobla, i należy pam ię tać : ąue le 
micux est 1’ennemi du hien.

Odpowiedzi na powyższe pytania, a 
to nielylko słownej, lecz i w faktach wy­
rażonej, oczekiwać należy z wielkiem upra­
gnieniem Przy tej sposobności pokaże się 
także, o ile usprawiedliwione są te głosy^ 
które dają wyraz przekonaniu, iż w sprawie 
kongruy nie chodziło lewicy bynajmniej o 
poprawę m ateryalnego położenia pozostają­
cego w niedostatku kleru katolickiego, i 
które na uzasadnienie podobnego przypu­
szczenia wskazują na to, iż lewica główne 
swoje siły skoncentrowała właśnie ku obro­
nie tych punktów przedłożonia, które p. 
M inister br. Conrad wskazał wyraźnie i do­
bitnie jako nieprzepartą przeszkodę w doj­
ściu do skutku całej ustawy.

Większość Izby do pewnego przynaj­
mniej stopnia oceniła wywody p. M inistra; 
wprawdzie poprawka dep. Klaicza, która 
stara ła  się uwzględnić oświadczenie mini- 
steryalne, a to na drodze stopniowego w 
przeciągu najbliższych lat trzech podwyż­
szenia kongruy, została odrzuconą dzięki 
koalicji lewicy z niektóremi żywiołami p ra ­
wicy, natom iast utrzym ała się poprawka 
dep. Beera, która żądała, aby jako term in 
dla prawomocności ustawy przyjęto 1 sty­
cznia 1886 r.

Na wtorkowem] posiedzeniu przyjdzie 
kolej na nowelę do ustawy o należytościach, 
która ma zapewnić państwu pewną zwyżkę w 
duchodach. Ciekawą jest rzeczą, jaką po ­
stawę zajmie wobec tego przedmiotu lewi­
ca, która z takim zapałem głosowała za 
pojedyńczemi pozycyami przedłożenia kon- 
grualnego nakładającemi na państwo zna­
czne ciężary; w każdym razie należałoby 
się spodziewać, iż stronnictwo to przynaj­
mniej w tym  wypadku nń? będzie głoso­
wało przeciw noweli, której zadaniem jest 
wytworzyć nowe źródło dochodu na po­
krycie zawotowanych wydatków, i że oka­
że się skłonnem nietylko do uchwalania 
nowych potrzeb, lecz także dochodów nie­
odzownych dla egzystencji państwa.
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Rada państwa.
Komisya dla regulacyi r z e k  g a l i ­

c y j s k i c h  miała zebrać się wczoraj na 
drugie pełne posiedzenie i zakończyć dy- 
skusyę ogólną. W uzupełnieniu wczorajsze­
go naszego referatu o obradach sobotnich 
tej komisyi należy podnieść, iż zabierał 
także głos hr. S t a d n i c k i ,  a przemówie­
nie jego świadczące o bogactwie wiadomo­
ści technicznych, tudzież gruntownem wy- 
studyowaniu przedmiotu, zrobiło wielkie wra­
żenie nawet na posłach lewicy.

Jak  wiadomo, na sobotniem posiedze­
niu komisyi przemawiał także preześ gabi­
netu hr. T a a f f e .  W edług relacyj dzienni­
ków wiedeńskich, nan Prezes gabinetu o- 
świadczył co następu je : Rząd postępuje 
według dobrze obmyślanego systemu. P ra ­
gnie on nietylko zastosować środki palia­
tywne przeciw wylewom, lecz uchylić sta­
nowczo klęski nawiedzające Galicyę. D la­
tego też rząd zdecydował się na wniesienie 
przedłożenia wymagającego tak obszernych 
i znacznych bezwątpienia ofiar finansowych. 
Początek jakiś musiał być przecie zrobiony. 
Ofiary, jakie ponosi państwo z powodu Ga­
licyi nie wykluczają bynajmniej, iż rząd 
będzie się stara ł także poczynić odpowie­
dnie zarządzenia w interesie uregulowania 
rzek w innych krajach koronnych. Prawoc/ 
jest, iż dla wielu rzek g r.l;cyi.>kicl' nie 
przygotowano jeszcze robót p rz id » s :ępnych, 
jednakże chciejmy zrobić początek, gdyż w 
przeciwnym razie, zwłaszcza gdyby we 
wszystkich krajach koronnych miała rozpo­
cząć się akcya, przez dłuższy czas nicby nie 
zrobiono innego, jak tylko przedsiębrano 
dochodzenia i uskuteczniano plany i przed­
wstępne roboty. P. prezes gabinetu zale­
cił w końcu przejście do dyskusyi szczegó­
łowej.

Do Czas u  piszą, iż po posiedzeniu pp. 
Menger i Sfiss zatrzymali w sali komisyj­
nej dwóch włościan, delegowanych do tej 
komisyi od klubu ks. L ichtensteina i żarli­
wie wykładali im niepowetowaną krzywdę, 
jakiej doznałoby włościaństwo w krajach 
alpejskich, gdyby rzeki galicyjskie za po­
mocą zasiłków ze skarbu państwa zostały 
do porządku przyprowadzone.
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(Ftnanse austriackie). 
sprawie finansów austryackich pi- 

czasów"'"1 Z d«enników : We F rancji, za
razu w restauracyii miało przyjść pewnego 
p0ai; J  °kecności króla do ostrej sprzeczki 
skarbi y Prezesem gabinetu a m inistrem 
jeden ’ przyczem ten  drugi, baron Louis, 
kieh i * ,naj ZDak°mitszych finansistów, ja- 
z^ał 3 ykolwik posiadała F ranc ja , ode- 
eie ,jo l? do prezesa m inistrów : „Prowadź- 
Pewni h 1\ Polityk?, a wtedy możecie być 
szłY dn°iNych f i n a n s ó w S ł o w a  te prze- 
w sohi° oryi i słusznie, gdyż zawierają 
rem ' , . cen-n% prawdę. W państwie, w któ- 
^oo-a n .yka zle jest prowadzoną, nie po- 
ńa czPi JW,lększe wysiłki mężów, stojących 
złvm skarb°wości, finanse muszą być w
dobra -Gdy Przeciwnie polityka jest
do takim razie i finanse, odpowiednio
®kazni» ■ ,Państwa 1 jego antecedencyj 
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ek°nomic7 ÓW’ zaP°biegł za pomocą 
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wprawdzie rozbroić ^ ‘e P°trafiło
razało 
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w państwie *Juajmniej, iż obecnii
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ak wykluczone od ud • V®6 y y tak dobrze 
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soscią.

.  Dobra polityka ; 
najdują wyraz Zfiii0fW0-Ce dobr6J polityki 
jas Europa w kursach T?11f1U, j akiem darzy 
,ach europejskich, p ^ ^ y c d r  na gieł- 

a Lunajewskieo-k« ern Je'tuakże „renta Dunajewskiego
i, a j

—  Uej organa powitały u t ^ r z e n ^ ' ^  fe'  
irzini* przywiedziemy na nami,.,: . 1 ^ .

^ tre m  austryackiego'^kredyt, JGSt te r™o-

ren-

■Sto a„ t a, T myi m! T " - kl |,ow«zadowolenia, ale i 'do

w swoim 
nie- 

uśmiechu
“° zostało':: ,przc:ceniamy .bJ'najmniej te o-o
? auie p rz y w rfm ę 5 Tlemy’. że n ’ i D i  z0j 
budżeeiP f  con^ zuPełua równowaga w
u?dzie Pokou?'g n Qa w aiu ta , potrzeba 
SCeWażymv wielkie trudności; nie le-
fe Zała tw iem f0Iw iP r i 7 ’ pozostałeJ jeszcze 
' leiI> dar?« ’ Jednakże wotum zaufania, 
iblej targi nas ,codziennie i coraz wyra- 
1 ZaUfanic,nP XTn.-Żne uaPeł nmją nas otuchą 
P°d W z o-i H ajtepszą to wskazówka, iż tak 
ia ajdujpn̂ em Politycznym, jak  finansowym, 

y się na właściwej drodze.“

SPRAWY ZAGRAIICZBE
(36«<'li an tl»n ar< ?ł* i8 tyezn y  

w S zw a jea ry ? .)
Za przykładem innych państw i Szwaj- 

carya także, ta bezpieczna dotychczas przy­
stań  dla anarchistów zamyśla na seryo po­
zbyć się niewygodnych i niebezpiecznych 
gości, którzy, grożąc wykonaniem zamachu 
na pałac związkowy w Bernie, sami ścią­
gnęli na siebie burzę. Zuricher Ztg. zapo­
wiada ją w następujących wyrazach:

„Skoro weźmiemy na uwagę, że od­
kąd Rada związkowa zniewoloną była wy 
dalić tylu a tylu anarchistów, w Mosta or­
ganie Freihńt zaezęły się pojawiać bez­
ustanne artykuły piorunujące na Szwajca- 
ryę i jej władze, skoro widzimy, że anar­
chiści we wszystkich m iastach szwajcar­
skich mają stałe organizaeye, z których po­
wstali mordercy jak Kammerer i Stellma- 
cher, to słusznie lękać się można zdradzie­
ckiego zamachu na pałac nasz związkowy. 
Powstaje więc domysł, że rada związkowa 
ostatecznie uzna konieczność wydalenia 
wszystkich anarchistów, o ile oni są cu 
dzoziemcami i jako anarchiści znani.

(P rtlity k a . c z a r n o g ó r s k a )
Piszą z C etynii: Organ iządowy Glas 

Ctarnogorca, zaznacza jako program rządu 
w bieżącym roku, pracę pokojową na wszy­
stkich polach życia publicznego. Już sam 
ten  program — pisze przytoczony dzien­
nik — nakłada na rząd książęcy obowiązek 
trzymania się także na zewnątrz polityki 
pokojowej. Obecne położenie w Europie 
jest na szczęście takie, iż możliwą jest po­
lityka pokojowa. Wielkie konserwatywne 
mocarstwa, Rossya, Austro-W ęgry i Niem­
cy, w interesie utrzym ania ogólnego poko­
ju postanowiły działać we wszystkich wiel­
kich kwestyaeh w ścisłem porozumieniu, a 
uchwała ta jest rękojmią utrzymania spo­
koju w naszej części śwdata. Nawet na 
półwyspie bałkańskim , gdzie interesa Ros­
sy i nie zawsze są w karności z interesami 
Austro-W ęgier, zapewnione zostało solidar­
ne postępowanie obu mocarstw. Cel ten 
został osiągnięty skutkiem zjazdu w Skier­
niewicach, a wspólne życzenie utrzymania 
stanu, jaki został wytworzony skutkiem 
traktatu berlińskiego, ułatwiło osięgnięcie 
te-ro celu. Niemniej pokój w Czarnogórze 
opiera się na porozumieniu skierniewickiem. 
Wprawdzie ludy bałkańskie nie mają po­
wodu błogosławić traktatu berlińskiego, 
jednakże należy przyznać, iż trak ta t ten 
miał tę dobrą stronę, że utrw alił sytuacyę. 
Dlatego też należy uznawać ów pakt mię­
dzynarodowy, albowiem w takim tylko ra ­
zie może być utrzymany pokój na W scho­
dzie. Pod osłoną tego paktu — kończy or­
gan czarnogórski — daną została także 
naszemu rządowi sposobność do oddania się 
całkowicie polityce pokojowej i pozostawa­
nia z naszymi sąsiadami w dobrych stosun­
kach. Wszystko to zaś stanowi zarazem 
warunek zrealizowania wielkiego zadania, 
jakiem  je s t wewnętrzne państwowe odro­
dzenie Czarnogóry".

pi , aivv o ii
g a z e ta  Lwowska* z dnia 10 ^ teg o  1885

(Z fr a n c u - ik ie j  Iz lsy  p u s c ls k le j .
Obrady nad projektem podwyższenia 

opłat et lttjicb od zboża i bydła we Francy i 
stają się coraz bardziej zajmujące rai, g d ,ź  
mówcy dotykają kwastyj politycznych ale 
zarazem rozprawy te przeciągają się wbrew 
życzeniom i przewidywaniom gabinetu. Na 
posiedzeniu sobotnimi! przemawiał Raoul Du 
val z wielkiero powodzeniem przeciw pod­
wyższaniu ceł, które nazwał niesprawiedli- 
wern, niepolitycznem i bezskuteczuem. Mów­
ca jest sam hodowcą na większe rozmiary, 
ale protestuje przeciw wszelkiej protekcji, 
z którejby mógł odnieść korzyść. Ilekroć 
państwo — mówił Duval — występowało 
jako orędownik zaopatrywania kraju w pier­
wsze potrzeby żyw ności, zawsze to wywo­
ływało drożyznę. To co się dzieje w de­
partam entach bliskich stolicy, nie może być 
regulatorem stosunków produkcji w całej 
Francyi, a tembardziej stosunków han­
dlowych całego świata. Zadaniem państwa 
nie jest przyjmowanie na siebie roli Opa­
trzności i dyktow anie, ile każdy z obywa­
teli powinien zyskać. Zdumiewać może, jak 
państwo po tylu doświadczeniach, dziś je ­
szcze chce świadomie powracać do dawnych 
błędów ekonomicznych. Obecne przesileniu 
dotyka nietylko F ran c ję , jes t ono bowiem 
ogólne i rozciąga się na wszystkie gałęzie 
produkcji. Tak samo jak innych produktów, 
i.bniżyła się i wartość zboża, ale obok 
przyczyn ogólnych, istnieją jeszcze specja l­
ne, dla rozwoju rolnictwTa niepomyślne. J e ­
dnakowoż podwyższenie ceł nie przyniesie 
innych gkutków, lecz zada cios dobrodziej­
stwom nowoczesnego postępu. Prawodawca 
może r/egulowaó ruch, ale nie zadawać mu 
gwałtij środkami przemocy. Zaproponowane 
cła g, albo 5 franków, zepchnęłyby Francyę

do czternastego albo piętnastego rzędu mo­
carstw europejskich i miałyby znaczenie 
reakcyi. Nie F ran c ja  jes t regulatorem  ru­
chu całego świata, ale Anglia. Zabiegi kra­
jów produkujących zwracają się ku Londy­
nowi. Konsumcya Francyi przedstawia tyl­
ko cząstkę w olbrzymiem mnóstwie zboża, 
któro znajduje się w ruchu na całym ob­
szarze świata. Spekulacya, która przy ru ­
chu swobodnym przedstawia się jako rzec-z 
dobra, byłaby ezemś niesłychanie wstrę- 
tnem, gdyby była popierana ruchomemi 
taryfami, które służą do koinbinacyj nie 
przynoszących żadnych korzyści publiczno­
ści. Cło od zboża podkopie i zrujnuje pe 
wne gałęzie przemysłu i uczyni wielki u- 
szczerbek hodowli bydła na południu F ran ­
cyi, gdyż tam karmione jest bydło pośled- 
niejszerni gatunkauni zboża. F ran c ja  jest 
krajem wywozowym i musi się starać opole 
zbytu dla swoich produktów. Należy się 
starać, aby nie dać powodu do repressaliów 
ze strony państw sąsiednich, o których b  
już mowa. Wywóz nasz do Austryi vryno 
około 20 milionów. Otóż Austrya łatwo so­
bie poradzi bez naszych produktów, ale u- 
szanuje trak tat handlowy tylko w takim ra ­
zie, jeżeli i my to uczynimy. Ażeby można 
produkować rzeczy tanie, trzeba także mieć 
możność taniego wyżywienia się. Czyliż by­
łoby rozsądnem, podnoszenie w tej chwili 
cen środków wyżywdenia robotnika produ­
kującego, podczas, gdy wywóz nasz rok ro­
cznie się uszczupla. Nie wtargnięcie bo­
wiem obcego zboża na nasze rynki spowo­
dowało deprecyacyę kursów, ale w istocie 
niezwykle pomyślne żniwa. (Oklaski z lewi­
ci./), Obniżenie cen zboża datuje się od n ie­
dawna, ale nic nie skłania do przypuszcze­
nia, by stan ten potrwał długo. Mówca 
twierdzi w końcu, że położenie nie jes t tak 
rozpaczliwe, jak się na pozór wydaje. Przy­
wóz do Francyi nie przybrał równie takich 
rozmiarów, o jakich sobie bezpodstawnie 
wyobrażano. W niektórych okolicach były 
żniwa niepomyślne i to, nie zaś ogólny stan 
rolnictwa, jest przyczyną złego. W ta- 
kiern położeniu jednak bez wolności han ­
dlu mielibyśmy głód Jeżeli dzierżawcy o 
fiarują niskie ceny dzierżawne, to winni są 
ci, którzy rozgłaszali wszędzie i rozpaczliwie 
zawodzili, że nadal z rolnictwa wyżyć n ie­
podobna.. Mówiono między innemi , że 
targi Europy zamknięte są dla naszych 
produktów, a jednak wywozimy z kraju 
artykułów za dwa milardy. Mówca przy 
tacza przykłady, w jak  niedorzeczny sposób 
dopuszczono się przesady w przedstawieniu 
dowozu obcego bydła do Francyi W Ame­
ryce mniemano także, iż cło odnośne trze­
ba podwyższyć, właśnie sprowadzono nędzę, 
czyżby więc koła rolnicze chciały naślado­
wać ten smutny przykład ? W ostatnich cza­
sach stało się poniekąd modą u nas, naśla­
dowanie we wszystkiem ks. Bismarcka, lubo 
przyczyny tego nie znam i w to nie wcho­
dzę. Aie wiem, że ile razy robiono próby 
podwyższeni ci CG-łj rezultatem  było zawsze 
smutne rozczarowanie. Nie wiem, czy się 
kto odważy wytrwać przy cłach podwyższo­
nych w razie powszechnego nieurodzaju. 
Cło może być korzystne tylko niezmiernie 
małej liczbie ludzi, obciąży natom iast cały 
ogół konsumujących Rolnicy sami żądają 
innych środków, i w istocia* tylko zniżenie 
podatków przyniosłoby korzyści rolnikom. 
Mówca zakończył wyrazem ubolewania, iż 
zniewolony jes t przypominać argumenta, 
które od dawna nie podlegały już żadnej 
dyskusyi. (Oklaski z  prawicy i z  lewicy).

K R O I I K A
=  Najjaśniejszy Pan raczył n a jm iL - 

ściwiej udzielić ze siwej pry watuej szkatu ły  g m i­
nom Krościenko i W olica, w  powiecie dobro- 
m ilskim , n a  budowg szkoły, zapomogi w kwocie 
10 zł.

— JE. Pan Nam iestnik, Filip Zaleski, 
powrócił dziś rano do Lwowa.

— JE. Pan Nam iestnik nadał opró­
żnione z końcem pierwszego półrocza szkolnego 
1884/5 stypendyum z fundacyi Franciszka br. 
Bauera o rocznych 100 zł. Tadeuszowi Terti- 
lowi słuchaczowi II roku praw na c. k. uni­
wersytecie Jagiellońskim w Krakowie, synowi 
galicyjskiego urzędnifra rządowego.

— O z m a r ły m  g e n e ra le  lir. Justynie 
Koziebrodzkim, pisze Czas: Wyniosła, praw­
dziwie rycerska postać i natura, zastanawiała 
na pierwszy rzut oka, a polskie serce pociągało 
za Joliższem poznaniem. Służąc od młodości woj­
skowo, był żołnierzem w całem znaczeniu tego 
słowa. Podczas ostatniej wojny pruskiej, już ja­
ko pułkownik, prowadził w ogień swój pułk z 
niezmierną odwagą, aby powstrzymać zwalające 
się masami nieprzyjacielskie wojska — kiedy 
padł przestrzelony na wylot kulą Podjęty z po­
bojowiska, w niewoli pruskiej wyleczony został 
z rany, którą miano za śmiertelną, ale która 
na resztę życia nie dozwalała mu powrócić do 
trudów wojskowych. Usunąwszy się od czynnej 
służby, osiadł w dobrach Podhajezyki na Po­

dolu, w okolicy Trembowli. Piętnastoletnią pra­
cą dobra piękne, ale zniszczone, doprowadził do 
kwitnącego stanu. Wzniósł budynki gospodar­
skie i piękną siedzibę, założył park. Przejeż­
dżając dziś przez Podhajezyki, zdaje się, że nie 
jesteśmy na naszem Podolu, tak bardzo zanie- 
dbanem, ale gdzieś w kraju wysokiej kultury, 
Liczne zabudowania, dachówką kryte, w staj­
niach konie wysokiej rasy, obora wzorowa, ży­
zna gleba uprawiona według postępowych za­
sad — a to wszystko dokonane w krótkim sto­
sunkowo czasie, bez wielkich nakładów, tylko 
energią i systematycznością wojskową, ożywioną 
dobrze zrozumianą miłością kraju i ziemi. Da­
jąc wzór wytrwałej pracy, oszczędności i niezło­
mnej woli w okolicy, zagrożonej wykupem zie­
mi przez żydów, gdy rzucono myśl spółki rol­
niczej w Tarnopolu i Towarzystwa opieki i po­
mocy dla ziemian , generał Koziebrodzki wraz 
z swym bratem posłem, stał się duszą tego 
związku do ratowania współobywateli, i nie 
jednego już postawił na nogi.. W pracach ra­
dy powiatowej brał udział, a za jego sprawą 
powiat trembowelski, nie posiadający jednej dro­
gi bitej, dziś przerżnięty jest komunikacjami 
dostępnemi Crdzie dobro ogółu, był pierwszy 
do pracy, nigdy nie stawał nikomu w drodze, 
ale się też nie zatrzymał na pół drogi, dopóki 
do zamierzonego nie doszedł celu. — Zwłoki 
zmarłego przewiezione i pochowane zostaną w 
Podhajczykach.

—  Rada szkolna krajowa poleciła 
osobnym okólnikiem do użytku szkolnego nowe 
zeszyty krajowe do nauki kaligrafii, zarówno 
polskiej jak i niemieckiej, układu p. L. Peszkow- 
skiego, a wydane staraniem firmy krakowskiej 
J. S. Fischera. Zeszyty te wyróżniają się od 
innych metodycznem ułożeniem wzorów, oraz 
dokładnem i starannem wykończeniem, ezi*m 
przewyższają wszystkie inne, obecnie w szkołach 
używane. Rzeczą jest teraz nauczycielstwa, po­
przeć usiłowania wydawców krajowych jak naj- 
prędszem wprowadzeniem takowych do użytku 
szkolnego.

— Bal kostium owy Kola litera­
ckiego. Sprzedaż biletów odbywa się codzien­
nie w lukalu Koła, plac Maryacki 1. 9 od go­
dziny 10 do 12 rano, oraz od 5 do 8 wieczór, 
i w hotelu George’a pod nr. 42 od godziny 12 
do 1 w południe. Cena biletu pojedynczego 7 
z ł , familijnego 15 zł. Dla członków Koła wy­
daje się bilety jedynie w lokalu Koła. Cena bi­
letu pojedynczego 5 zł., familijnego 10 zł. Ko­
mitet uprasza osoby, które mają wystąpić w ko­
stiumach historycznych wszystkich czasów, lub 
w kostiumach wschodnich, dalej w kostiumach 
ludowych małoruskich, ażeby raczyły zawiado­
mić o tern prezesa Koła literackiego do czwartku, 
12 lutego, dla ułożenia pochodu histurycznego.

—  Odczyty dla kobiet. Szósty odczyt 
odbędzie się jutro, we środę, o godzinie o w sali 
ratuszowej. Mówić będzie „O hygienie narządu 
oddechania, p. dr. Oskar Widman, który pra­
wdziwie obywatelskiem uczuciem wiedziony, ra­
czył przyjąć udział w odczytach ua miejsce 
nieodżałowanej pamięci Tadeusza Zulińskiego.

— Teatr, w  przepełnionej sali teatru 
Skarbkowskiego było wczoraj bardzo wesoło. 
Mfąi z grzeczności przez dobre trzy godziny 
budził w słuchaczach wybuchy szczerego śmie­
chu, jakkolwiek nowa ta praca sympatycznej 
spółki autorskiej „A. Abrahamowicz i R. Ru­
szkowski przy swej bezpretensyonalności, ma 
nierównie poważniejsze założenie, i więcej się 
liczy z psychologią, niż poprzednie, a pod 
względem prowadzenia rzeczy, pod względem 
techniki scenicznej, zdradza rękę już doświad- 
czeńszą. Go prawda, do p’ rodzenia wczorajszej 
premiery, bardzo, bardzo się przyczyniła wy­
borna gra, mianowicie samego bohatera sztuki, 
„męża z grzeczności11, Hilarego (p. Kwieciński), 
który w mniej zdolnych rękach mógł być bla­
dy, i na szwank narazić losy nowej sztuki. Hi­
lary nie jestto postać na scenie nowa, tern sta­
ranniej przeto i barwniej powinna była być 
nakreśloną, ażeby mogła sprawić odpowiednie 
wrażenie; a tymczasem właśnie tej postaci 
wytknąćby można pewne nierówności i niekon­
sekwencje, które p Kwieciński grą swoją zatarł, 
uzupełniwszy natomiast właściwą jej charaktery­
stykę w sposób, chwilami rzeczywiście świetny. 
Wybornie też odegrała panna Stachowiczówna 
żonę „męża z grzeczności', Wandę, a benefl- 
sant, p. Zboiński, rolę jej wujaszka „kapitana", 
która to postać w tym zakroju, jak ją nam au- 
torowie „Męża z grzeczności" podali, jest ory­
ginalną, a wprost z życia, wraz z nieodłąrz- 
nym „forysiem" swoim, na deski teatralne prze­
niesioną. Również z życia i najbliższego otocze­
nia naszego wzięte są panie „Klotylda" i „Fi­
lomena", kwestarki towarzystwa dam dobro­
czynności, jakkolwiek zadużo w tych postaciach 
szarży. Konwencjonalne, a może aż nazbyt po­
spolite są natomiast: wdowa pani Barbara, sta­
ra panna Petronella i pieczeniarz Dyonizy. — 
Artyści w ogólności grali starannie, pan sufler 
tylko był wobec amfiteatru cokolwiek niedy­
skretnym.

— A kadem ia tiiu ie ję tu o śc i. W osta­
tnich dniach odbyło się posiedzenie komisji hi- 
storyi, oświaty i literatury, a następnie posie­
dzenie koinisyi historycznej. Na pierwszem wy­
słuchano referatu dra. Ziemby o materyałaeh, 
odnoszących się do historyi układania ksiąg e- 
leinentarnych przez komisję edukacyjną i u- 
chwalono ogłosić takowe w wydawanem przoz 
komisyę archiwum. Następnie uchwalono na
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wniosek prof. Morawskiego, rozpocząć wydawni­
ctwo zbioru poetów łacińsko-polskich wyda­
niem tomu 2, który pomieści poezye Pawła z 
Krosna i Jana z Wiślicy, zebrane i opracowa­
ne przez dra. Kruczkiewicza. Na posiedzeniu 
komisyi historycznej postanowiono przeznaczyć 
stale sumę 10-0 złr. rocznie z funduszów ko­
misyi na koszta podróży do archiwów zagrani­
cznych, w celu systematycznych poszukiwań. 
W pierwszym rzędzie uznano potrzebę takich 
podróży do Rzymu, do archiwum watykańskiego 
i do Gdańska, do archiwum miejskiego i li­
chw alono wysłać do Rzymu na czas dłuższy 
dra. Abrahama dla rozpoznania materyału do 
dziejów Polski średniowiecznych. Do Gdańska 
zaś ma się udać na krótszą wycieczkę prof. 
Zakrzewski, dla rozpatrzenia się głównie w ma- 
teryale do dziejów wieku XVI, szczególniej do 
histoiyi sejmów w pierwszej połowie tegoż wie­
ku. Następnie uznając potrzebę, aby dawniej­
szy materyał dyplomatyczny Małopolski był ze­
brany razem (jak się to już stało dla Wielko­
polski w kodeksie dyplom. Wielkopolskim), u- 
chwalono wydać 2 tom kodeksu dyplomat. Ma­
łopolskiego, któryby objął dyplomata do końca XIV 
wieku, bądź niewydane jeszcze, bądź też wy­
dane, lecz rozrzucone pojedyńczo po różnych 
dziełach lub czasopismach, albo wreszcie wyda­
ne aawno, a niekrytycznie (Nakielskiego Mie- 
chovia). Wydawnictwa tego podjął się dr. Pie- 
kosiński.

— Na biulowę magazynu dla e. k. 
fabryki tytoniu w Krakowie, której koszt pre­
liminowany jest w sumie 16.754 zł. 49 ct., 
rozpisana została rozprawa konkurencyjna na 
dzień 27 b. m. Bliższych szczegółów udzieli 
wymieniona wyżej c. k. fabryka.

— Koncert panny Teresy Jakubo­
w icz odbędzie się w piątek, 13 lutego, w sali 
tow. muz. o 7!/2 wieczór.

— Czysty docliód z balu prawników, 
wynosi 475 zł. Komitet składa zarazem p. Li- 
lienfeldowi podziękowanie za łaskawe bezpłatne 
dostarczenie piwa dla muzyki.

—  Na zupę rumfordzką złożono 
w handlu J. Drekslera i Synów, plac Kapitulny 
1. 2 .: Pp. Włodzimierz hr. Borkowski 20 zł., 
Gedaly Nadel dostawca wiktu 5 zł., ks. kan. 
Stańkowski 5 zł., J. L. 1 zł., Antoni Kozłow­
ski 1 zł., Paweł Ferent 1 zł. 60 ct., S 1 zł., 
ś. p. lnu K. Golejewski 4 zł. 76 ct. Rozdano 
od dnia 31 stycznia do dnia 7 lutego b. r. 
1.652 porcyj zupy i 1.590 porcyj chleba.

— Uzupełniający wybór jednego 
członka Rady powiatowej w Pilznie, z grupy 
większych posiadłości, rozpisany został na dzień 
11 marca bieżącego roku. Wybór ten odbędzie 
się w mieście powiatowem, o godzinie i w lo 
kalnośeiach, wskazanych w kartach legityma­
cyjnych , które doręczy wyborcom c. k. staro­
stwo.

—  Repertuar teatralny. Dzisiaj, we 
wtorek, 10 h. m , Faust, opera w 5 aktach 
K. Gounoda. — Jutro, we środę, 11 b. m , po 
raz drugi: Mąk e grzeczności, komedya w 3 
aktach pp. Adolfa Abrahamowicza i Ryszarda 
Ruszkowskiego. — We czwartek, 12 b. m., 
Afrylcanka, opera w 5 aktach G. Mayerbera.-- 
Odbywają się próby ze słynnej komedyi z re- 
pertoaru Theatre-Franęaise p. t. Deputowany 
z Bombignac, która w Paryżu graną jest z wiel- 
kiem powodzeniem. Rolę tytułową graną tam 
przez Coąuelina, odtworzy u nas p. Lubicz.

— Śnieg pierwszy raz od dwóch mie­
sięcy pokrył znów dachy w naszem mieście 
cienką warstwą, która zapewne pierwszych pro­
mieni słonecznych nie przetrwa, a utrzymała 
się z nocy jedynie siłą pięciostopniowego mrozu.

— Kradzież w cerkwi. Dnia 24 sty­
cznia nad ranem, w Sarańczukach, w powiecie

łańcuszek za 34 zł zastawiony. — Zakwestyo- 
nowano u pokojowej złodziejki, Maryi Kołodziej, 
zimową popielate i czarną harasową chustkę, 
komuś skradzioną; w Rawie zakwestyonowano 
dnia 3 b. m , z jakiejś kradzieży pochodzącego 
konia, wałacha, 6 lat mającego, maści kaszta­
nowatej, dobrze odżywionego.

t  Zmarli w ostatnich dniach: w Try- 
eście członek Izby panów Rady państwa ze 
stronnictwa liberalnego Jan br. Scrinzi, prze­
żywszy lat 79 ; w Vivi nad rzeką Kongo w Afryce 
badacz przyrody dr. Oskar Stroebelt, który z ra ­
mienia międzynarodowego stowarzyszenia afry­
kańskiego odbywał podróż naukową w owych 
okolicach i pomagał Stanleyowi w zakładaniu 
stacyj nad rzeką Kongo.

— O pobycie Odyńca w TTajmarzc 
i stosunku jego do Mickiewicza i Goctego, za­
częła berlińska National-Zig drukować szereg 
fejletonów.

— Kronika podróży. Korespondent 
Kóln. Ztg. z Bimbii, w Krainie Kameruńskiej, 
p. Hugo Zóller, w liście z dnia 17 grudnia 
1884 donosi o wyprawie, którą wspólnie z 
członkami polskiej wyprawy naukowej do Afry­
ki, pp. Rogozińskim i Janikowskim, odbył na 
szczyt najwyższej na zachodniem wybrzeżu A 
fryki góry, zwanej Kameruńską przez geogra­
fów, a „szczytem bogów11 (Mongo Ma Doba) 
przez czarnych krajowców. Góra ta o pargset 
metrów zaledwie niżs/.a od europejskiego ol­
brzyma Mont-Blanc, przed naszymi podróżnika 
mi była tylko dwukrotnie zwiedzaną przez Eu­
ropejczyków, mianowicie przez Anglika Burtona, 
który ogłosił pod wielu względami niedokładny 
jej opis. Wyprawa Polaków z p Zollerem, a 
pod przewodnictwem p. Rogozińskiego, który 
najął dziesięciu murzynów do niesienia namio­
tów, żywności i t. d., ogólnej wagi 300 kilo,

sprawozdawca Times^a, Russel, otrzymał upo­
minek honorowy wartości 100.000 franków. 
W układzie z redakcyą miał Russel zastrzeżone, 
że na wypadek jego śmierci wdowa jego otrzy­
ma 50.000 franków.

£ Konkurs Towarzystwa gal. kasy 
zaliczkowej. Komitet wierzycieli przypomina 
właścicielom książeczek wkładkowych tegoż To­
warzystwa, że wyznaczony termin sądowego 
zgłoszenia pretensyj, ubiega z dniem 15 b. m.; 
przyczem zwraca uwagę, że kto chciałby pó­
źniej swą pretensyę zgłosić, byłby narażony ua 
wielkie koszta, mogące przenosić samą preten­
syę. Ponieważ komitet przyjął na siebie hono­
rowy obowiązek zastępowania interesu wierzy­
cieli, przeto mogą ci, którzyby za pośredni-

jednomyślnie głosować za projektern, ^  _ 
miast zjednoczona opozycja postanowi'®^. j 
łożyć wszelkich starań, * aby spowo1 
odrzucenie całego przedłożenia.

W edług doniesienia dzienników® budź
b e r n a t o r  o d e s k i  R o p p ,  jeden
koniuszych generałów rossyjskieb.. j^rboley,aili

ctwem komitetu, pretensye swoje do sądu
wnieść zamierzali, zgłaszać się do członka te­
goż komitetu, dra. Ciesielskiego, w uniwersyte­
cie, od godziny <2— 1, najdalej do dnia 14 
b. m.

brzeżańskim, znaleziono cerkiew otwartą, a ku­
fer, w którym się znajdował zapis długu pań­
stwa z dnia 1 sierpnia 1869 r. 1. 16.568, 
opiewający na 1.100 zł., oraz 145 zł. 97 ct. 
cerkiewnych pieniędzy w gotówce, rozbity i 
próżny. Zarządzone bezzwłocznie śledztwo zdo­
łało wykryć sprawcę kradzieży w osobie miej­
scowego diaka, Fedka Czornego, w którego po­
mieszkaniu znaleziono pomienioną gotówkę, zaś 
zapis długu państwowego znaleziono w cerkwi,
pomiędzy porozrzucanemi papierami, wyrzueo- 
uemi z kufra. Czorny jest uwięziony.

— Podrabianie monet. We wsi po­
wiatu myślenickiego Więciurce, wyśledzeni zo­
stali dwaj młodzi włościanie, bracia Wnękowie, 
którzy z mieszaniny ołowiu i cyny odlewali mo­
netę, naśladującą srebrne guldeny austryackie. 
Młodszego z fałszerzy, Andrzeja Wnęka, przy­
trzymano w Myślenicach, gdy wydać chciał 
dwie sztuki podrabianej monety takiej za pra­
wdziwą. W mieszkaniu Wuęków znaleziono 
przybory fałszercze i mały zapas ołowiu i cyny. 
Wnękowie są uwięzieni

— Lody W isły na całej prawie dłu­
gości w granicach Królestwa już puściły. Pod 
Dęblinem utworzył się zatór, który miano roz­
sadzić prochem. Niebezpieczeństwa wylewu 
w Królestwie nie ma.

— Zapiski policyjne. Skradziono 
wczoraj, z otwartego pokoju,j pod 1. 10 ulica 
Jagiellońska, na szkodę p. Jadwigi M., złote, 
starożytne kolczyki, kształtu gruszki, z brylan- 
towemi listkami i perłami, wartości 100 z ł .— 
Zgubiono: p. Wawrzyniec D. pugilares z kwotą 
44 zł., recepisem pocztowym na imię Michała R. 
z biletem zniżonej ceny jazdy koleją na imię

potrzebowała pięciu dni, aby po przezwycięże­
niu wielkich trudności, dotrzeć na „szczyt bo­
gów11. Przewodnik wyprawy, naczelnik plemie­
nia Beandy, Monica wraz z innymi murzyna­
mi, pozostał czwartego dnia podróży, w wyso­
kości 2.800 metrów, na stoku góry, ponieważ 
przesąd nie pozwala krajowcom kusić się o do­
tarcie na sam szczyt tejże, kędy według ich 
mniemania, bogowie mają siedzibę. Podróżuicy 
nasi, przy sprzyjającej pogodzie, mieli ze szczy­
tu wspaniały i opisać się nie dający widok na 
niezliczone góry i wygasłe kratery pasma Ka- 
meruńskiego. Czynnego krateru wprawdzie nie 
dostrzegli nigdzie, ale widzieli świeżą lawą po­
kryte miejsca na stokach. Jakoż kapitan i po­
dróżni pewnego parowca w r. > 868 widzieli 
potężny słup ognia i dymu, dobywający się ze 
szczytu Kamerunu i niewątpliwie do owego wy­
buchu odnieść należy tę świeżą lawę. Podróżni­
cy nasi, którzy rozpoczynali wyprawę przy 35 
stopniowym skwarze u stóp góry, na szczycie 
jej znosić musieli dotkliwy chłód, termometr 
bowiem wskazywał tam tylko 4 stopnie ciepła. 
To było powudem, żc Rogoziński powrócił z 
wyprawy z gośćcem, Janikowski z gorączką, a 
p. Zóller, który spadł na skalistej ścieżce ze 
znacznej wysokości, powrócił ze zwichniętą le­
wą ręką. Powrót ze „szczytu bogów“ trwał 
trzy dni. Przedzierając się przez niesłychane 
gąszcze lasów pierwotnych na stokach góry, 
które sięgają do wysokości 2100 metrów, po­
dróżnicy napotykali liczne, świeże ślady słoni, 
oraz, pomiędzy innemi osobliwościami, krzew 
kawowy, i to arabski, nie liberyjski, który na­
der bujnie rośnie dziko na południowych sto­
kach Kamerunu.

— Redaktor pisiua huinorysty-

W iedeń, 10 lutego. ( Telegram Gazety 
Lwowskiej). Na wczorajszy ta rg  bydła rze­
źnego przypędzono ogółem 2402 sztuk wo­
łów, między terni g a l i c y j s k i c h  i bu­
kowińskich 680 , węgierskich 8 1 8 , nie­
mieckich 894. Ogólny przypęd był o 78 
sztuk mniejszy. Z Ga l i c y i  i Bukowiny przy­
pędzono o 2i sztuk mniej, niż zeszłego ty­
godnia. Przebieg targu był średnio oży­
wiony. Ceny towaru przedniego podniosły 
się o 1 do P50 złr., mniej dobrego pozo­
stały niezmienne. Nie sprzedano 31 wołów 
opasowych i 27 chudych. Płacono za opa­
sowe woły g a l i c y j s k i e  i bukowińskie 
po 52 do 59 złr., najprzedniejsze po 60 do 
62 złr., za, chude po 46 do 49 złr.; za o- 
pasowe woły węgierskie po 52 do 60 złr.
i 61 do 64 złr., chude po 46 do 50 złr.f za
opasowe woły niemieckie po 52'50 do 61 
złr. i 62 do 65 złr., za chude 4-6 do 50
złr. za 100 kilo martwej wagi.

GSTATIIA POCZTA

CznegO Kikeriki, 0. F. Berg w Wiedniu, na 
żądanie żony i po opatrzeniu przez lekarzy, 
wzięty został w kuratelę sądową jako niepoczy­
talny. Lekarze stwierdzili u niego wzmagające 
się rozmiękczenie mózgu. Berg wydawał w osta­
tnich czasach ogromne sumy, wysyłał bez wy­
raźnego celu agentów do Francyi i Niemiec i t. p.

— Zmarły bogacz rossyjski książę 
Demidow San Donato, którego stałą siedzibą 
było Pratolino pod Florencją, pozostawił ma­
jątek, ceniony na 30 milionów rubli Dochód 
roczny księcia wynosił ! ,240.000 rubli. Zmarły 
był bardzo dobroczynny i ogromne sumy wy­
dawał rok rocznie na rozmaite cele humani­
tarne i filantropijne.

— Sędziwy wiek. W Stanach Zjedno­
czonych umarła niejaka Katarzyna Gehel, 
w wieku lat 105. Około roku 1807 była ona
w domu bankiera Teppera w Warszawie nau­
czycielką, i zostawiła z owej epoki ciekawy pa­
miętnik tyczący się Księstwa i samej Warszawy 
Ustępy z tego pamiętnika przetłómaczone na 
język polski, mają się ukazać w jeduem z ame­
rykańskich czasopism polskich. — W itstnik 
EHsmic. donosi, że w Elizawetgradzie umarł 
były generał Piotrowski, w wieku lat 115. 
Zmarły uczestniczył w kampaniach napoleoń­
skich.

— Koszt sprawozdań z teatru wojny.
Jeden z dzienników angielskich opowiada, że 
sprawozdawca dziennika Daily News z teatru 
wojny w Egipcie, 0 ’Kelly, przy wyjeździe z An­
glii miał przy sobie lóO.OOO franków. Po nad 
tę sumę wydał w ciągu kilku miesięcy drugie 
tyle, a ponieważ utracił życie w bitwie, re- 
dakeya wspomnionego dziennika, stosownie do 
zawartego z 0 ’Kellym układu, wypłacić ma 
jego wdowie 150.000 franków. Nie mniej bez- 
wątpieuia będzie kssztowała redakcyj Standardu 

Morning-Fost śmierć ich sprawozdawców,
Stanisława M.; kartkę ruskiego banku na złoty ' Herberta i Camerona. Po wojnie krymskiej,

W apartam entach N a j j. P  a ń  s t w a 
odbył się przedwczoraj o b i a d  f a m i l i j n y  
na 26 nakryć, na który otrzymali zaprosze­
nie wszyscy przebywający w W iedniu Człon­
kowie Najw. Domu, tudzież książę Ludwik 
Bawarski.

Według dzienników wiedeńskich, N a j j. 
P a n i  w ostatnich dniach bieżącego miesią­
ca, lub w pierwszych marca uda się w za­
powiedzianą podróż do Amsterdamu. Po 
czterotygodniowym pobycie w tern mieście, 
Monarchini wyjedzie do Heidelbergu.

się odznaczył w ostatniej wschodniej "'UH
panii — jest zagrożony dym isją &P° aIs ' ^ laiB 
że w cerkwi podczas nabożeństwa tft^zdayy-ę 
rozmawiał głośno. Surowość ta  daje '"‘p i e  jego 
przewagi sfer cerkiewnych na sp ra itfJJC 0mi8a 
tyczne. Generał Ilopp udał się do ^ .p o w y ż ^ ,  
burga, ale nie otrzym ał audyencyi 11 , r

“P r a w  (
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Frcmd, nllatt wiedeński dowiaduj^.p. Minis
spraw
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Jacobiniego. Natom iast nie jest rzeczą.

iż bezzasadną jest pogłoska, jakoby - ^ e,r

n'̂ '1 praw
nal h i. C z a c k i  m i a ł  z o s t a ć  P ®jiJLujn 
k r  e t a  r ze  m s t a n u  w miejsce kardy®.,,-

prawdopodobną, iż kardynał Jacobini ff̂ , Kt0re zo 
ce ustąpi, a urząd po nim obejmie osobist° Jlastępnt 
która pozostaje oddawna z Papieże)®, Cye 
przyjaznych stosunkach, a zarazem ®.rjpłac z f 
muje ścisłe koneksje z p rz ed s taw ili]  . , 1 
Prus przy W atykanie. W ogóle ma za®lA _Jak: ] 
się na znaczne zmiany w nuncyatuFj^COno, 
kolegiach. Rassegn t donosi, iż na nsj jjGhż w  ę 
szym konsystorzu mają otrzymać P»ri’Ju  Koi 
kardynalską nuncjusz w Wiedniu, ^ “szoie ro 
Vannutelli i arcybiskup salcburski, jeszcze

nie wyd
Wczorajsze doniesienia telegrafią,ózyiiić 

z Paryża o aresztowaniu kilkudziesi^jlepszeni 
przywódców anarchistycznych, którzy ‘“'{jkieo 0 
zamiar wywołać zaburzenia uliczw; J \v j e : 
stwierdzeniem  dawno zapowiadanych ^  , J
ków przez gabinet. W ostatnim tyg0!1” !»i
odbyło się kilka posiedzeń rady mi®1 j-Bńiiegj, 
ryalnej, na których obmyślono z góry ś^doczesk
ki ostrożności, a gmachy publiczne i w .';Zie pr 
stkie centra ruchu zostały J»ż »d aJ > i e  jak .
tygodH bez ostentacyi obsadzone r  
straż bezpieczeństwa. W miarę jak się W i
gało wichrzenie w masach i zna jdow aM j^0 tu te  
parcie w skrajnych członkach parłam®®Londyn 
ścieśniały władze coraz widoczniej moż®łpjo • 
ruchów, które dążyły do nadużyć. Po Sd |lita rn p  ‘
nip. nnrTiDf] Irn 7.rhC7ifi cjfn-no.T̂ sr i cnrnflY^1 •' 4nie porządku zresztą stanęły i syndyk 
robotnicze, których komisya ogłosiła "1
dzień zapowiadanych zgromadzeń nast® *Viener 
jąco ostrzeżenie: Utworzona z 80 Izb y O f a

W pałacu m i n i s t e r s t w a  s p r a w  
z a g r a n i c z n y c h  odbył się przedwczoraj 
o b i a d ,  w którym wzięli udział pomiędzy 
innymi p. m inister baron Conrad, kardynał 
Ganglbauer, nuneyusz msgr. Yannutelli, 
członkowie nuneyatury i wielu innych do­
stojników kościelnych.

Do Czasu telegrafują z Wiednia, iż 
rząd przedłożył już do Najw. sankcji n o ­
w e l ę  s z k o l n ą ,  uchwaloną na ostatniej 
sesyi sejmu galicyjskiego.

W ybrana z grona towarzystwa n afto ­
wego d e p u t a e y a ,  złożona z pp. Goray- 
sldego, Szczepanowskiego, F ibicha, Skrzyń­
skiego, Schreyera i Postruskiego, p r z y b y ­
ł a  do  W i e d n i a ,  celem przeprowadzenia 
uchwał lwowskiego walnego zgromadzenia, 
dążących do zrównania tary f dla nafty ga­
licyjskiej z taryfami dla nafty kaukazkiej.

I z b a  d e p u t o w a n y c h  rozpoczyna 
dzisiaj obrady nad n o w e l ę  o n a l e ż y ­
t o ś e i a c h s k a r b o w y c h ,  które, zdaniem 
Presse, przeciągną się przez ośm do dzie­
sięciu posiedzeń. Jak piszą z W iednia, co­
raz bardziej upowszechnia się między po­
słami życzenie, żeby zaraz po ustawie o 
należytościach stanął budżet na porządku 
dziennym i żeby Izba deputowanych, skoro 
budżet uchwali, została odroczoną, po u- 
chwaleniu zaś tego przedmiotu prżez Izbę 
panów, żeby sesya Rady państwa, od lat 
sześciu trwająca, została ostatecznie zam­
kniętą. W edług Presse, dyskusja nad pre­
liminarzem rozpocznie się w pierwszych 
dniach marca.

Na dzisiejszem posiedzeniu w ę g i e r ­
s k i e j  I z b y  d e p u t o w a n y c h  znajduje 
się przedłożenie o r e f o r m i e  I z b y  m a ­
g n a t ó w .  Stronnictwo liberalne uchwaliło

dyka,ciuch i grup stowarzyszeń komisy® yStfonie 
pozbawionych pracy robotników,
iż nie przyjmie żadnego udziału W
madżoniach publicznych. perski*

Z kół półurzędowyc-h zapewniają w  ]
ministerstwo zaniechało zamiaru wczesSjJCzny u , 
szego rozwiązania Izb, przed w y g a ś n i j  ^  
mandatów. Jeżeli pogłoska ta się s p r a l i , 
to wybory ogólne do Izby doznają .
odroczenia. v " j.

F rancja  nie odpowiedziała d o ty c jj| Ustawy 
na protest Borty przeciw okupacyi w y b ^ h o r y  
ży morza Czerwonego przez Włochy. FeIJ 
chciał przedtem zbadać opinię m o c a rn i j e 
Europy środkowej, a jakkolwiek g a r s t k i  
francuski nie tai niechęci dla kroków WłflC i ’ ' en} 
to jednak oglądać się ma głównie ®‘ ®Syi  
Berlin. ksząj c

j  zamiar*
Na Rzym i gabinet włoski zwrac»!. 

dziś uwaga całej Europy, pogłoski botfiU 
którym nikt nie odmawia prawdopodob1®, 
stwa, powtarzają się uporczywie, że 
katastrofy, która spotkała Anglię w 8®®‘,

Cennik

nie, przychodzi do skutku nietylko P1of
zumienie, ale formalny układ włosko*®-, j  
g ie lsk i: , 1 j£ol

Opinione donosi ponownie, że poi®’]. Kof fwo 
dzy p. Mancimm a reprezentantem  ang1 ̂  A«Au h 
skim w Rzymie, Lumleyem, toczą się H>® a®ku k 
stające rokowania. Do dzienników z®»rjt Tow* jf" 
nicznych zaś donoszą z Rzymu w fo®®5:; „ ' 1( 
wiadomości prywatnej, że Anglia już ®. „
tylko poufnie, ale w drodze urzędowej W  i ° w- kre 
zwała Włochy do udziału w interwe®1' *n u h 
zbrojnej w Sudanie. Opinia publiczn®
Włoszech popiera ten plan z całą usil®"II n wonuuu tu U Cl Al Li UclAdi LI ̂  J -J. _
ścią. Biritto przedstawia w najśw ieżs^. latJ dł
artykule, że Włochy mają wzdłuż brz®^,, Listy
Nilu bardzo wielu obywateli sw oich,f   , w _  ̂<
sobnych w kapitały i przedstawiających P . prc.
tęgę kupiecką. „Włochy, mówi dalej K  o ’6f 4i*
dziennik, które prawie 20 lat spały « i
letargicznym , uczuwają potrzebę ruch®' ^
to z przyczyn nader ważnych, ekonoi®.1̂ , hidemńi
nych i politycznych. Byłoby niepodob1® 0Mig.ii
stwein, ażeby 30 milionowy naród, który QbJ“8?i£ 
trw alił swój kredyt i uporządkował Si
siły zbrojne, pozostał bezczynny wohe°. TJ ?°źytzi » Pofcylonialnego współzawodnictwa całego ś^1 T  gUŻ)'ezi 
Udział więc Włoch w zadaniu cywih2 a|- *
nem Anglii w Afryce, był całkiem ”
u j.  Ostatnie wypadki nie zmieniły n[c Ły  ^®kat- fnO' jj 1 
tym względem Cały kraj objawia
myślność co do wypadków, które z 2® -̂ j)

naszych wyniknąć mogą. P r^ e F  Rubel ^row
Włoch nie może i nie powinna p 0 ^s ^
platoniczną“. W końcu zapewnia Dir$°’$y 
i w sprawie polityki afrykańskiej ^  RUpor» 
już w radzie gabinetu stanowcze uch^ 
które król w zupełności zatwierdził.
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W iedeń, 10 lutego. K o m i s y a  

■ - -  Izby deputowanych na
dr. Russa wypowiedziała u-k-SJSK**odnieJffod% ( i z P°wodu złożenia przez 

a zP,! can-np' ,y lma urzędu generalnego sp ra­
n e  ^  a zarazom wyraziła uzna-
inrawy Pol‘.I\oJ°g0 niezmordowanej działalności, 

do -arz rza(Jowy przyłączył się do
loyi . *»J»wyiKej uohwrty G e n e r a l n y m

 ̂P r a w o z d a w c ą w y b r a n o  M a t-
u * ' W tokV  obra(i oświadczył 

oby i rdyi ‘ !  mster oświaty baron Conrad, iż 
,ć P°^hffm^law ê uregohiwania izraelickich 
3 kardyS n ń  Wyzinaniowyoii ma w swoim rę-
rzeCtfti4'l(tór got°We projekta ustaw,

W f 6 zostana wniesione najpóźniej na 
f i? ? 6! se?yi prawodawczej. Pety-

h in i

‘-TiTieżeJn V 0 ' rJT ^  p r a w o u a w ^ o j.  *
zwn razb skarbowej o zrównanie jej

yicii l̂ ® z żandarm eria J ™orimin

pewnem, że w powyższym względzie 
nic dotychczas jeszcze nie postano­
wiono.

W ied eń , 10 lutego. Na dzisiej- 
szem posiedzeniu I z b y  d e p u t o w a ­
n y c h  rząd wniósł projekt ustawy 
w sprawie zakładania kas dla cho­
rych robotników.

P r z e d ł o ż e n i e  k o n g r u a l n e  
przyjęto jednogłośnie w trzeciem czy­
taniu.Do dyskusyi nad 1 1 0 w e l l ą  do  
u s t a w y  o n a l e ż y t o ś c i a c h  zapi­
sało się 12 mówców przeciw a 3 za
nowella.B e r lin , 10 lutego. { Id .  pry w.) 
W edług zapewnienia tutejszych dzien­
ników, nie ma widoków ,yaby ustawa 
o p o c z t o w y c h  k a s a c h  o s z c z ę ­
d n o  ś 0 i uzyskała aprobatę ze strony 
parlamentu.

P e t e r s J n i r a , 10 lutego. (Teł

- ta w i łT ^  /J ^u m rm ery ą  oddano rządowi 
ma z<S ° Jak najściślejszego zbadania i ża­
cy atur9j | . , cono> aby rząd o ile możności cho- 
na ,.,biaż w części uwzględnił ową petycyę.

Komisya budżetowa przyjęła wre- 
k C m  .

’   '■ ’ pod rozwagę, czynip ,raz wzi^ ’ pod rozwagę, czy
1 ^ z v r > ? ^ ei Się rzecz2 potrzebną po lem<Wzynic kroki dla ’ --i--:-™- —
udzieSj!icl!ePSzenia dotacyi tórzy ^ k i  -  - • - J

odpowiedniego po- 
g r e c k o -  k a t o l i c -

.. Leg o b i s k u p  a w S t a n i s ł a w o  
O l i w i e  i tamtejszej kapituły-

'VIe<l<-ń, 10 lutego. (W . r y w .)  
v fflini^aniesienia niektórych organow niło 
ffóryś^oczeskich o r o z d w o j e n i u  w 000- 
ne i ł f /a e  prawicy, uważają koła kompeten- 
od jako nieuzasadnione.
iaeJ #  W ie d e ń , 10 lutego. )
iowaM?0 tutejszych dzienników donoszą 
trlani^lbondynu o z n a c z n y c h  w y s y ł k a c h  
j r a m p ie  n i ę d z y  do  E g i p t u  na cele mi- 
■ ^ u ^ a r n e /  ... .
? “> »  W led efi, 10 lu tego .. (« ! •  W J )  

J s ts f Wiener Ztg. donosi dstsiaj, ze 
Izb sadow a k o l e i  S t r y j - M u n k a c z  po 

misy  ̂^stronie węgierskiej tak szybko po _ 
Pnje, iż pewna przestrzeń linii wę- 

" perskiej będzie mogła być oddaną

IC ls w n io  5 - -
pryw)  W tutejszych dobrze poinfor­
mowanych kołach utrzymują, iż z a ­
b i e g i  R o s s y  i, aby skłonić Anglię 
do z a w a r c i a  t r a k t a t u  w s p r a -  

’ w z a j e m n e g o  w y d a w a n i a  
p r z e s t ę p c ó w  politycznych, należy 
uważać jako zachwiane. Koła wzmian­
kowane sa przekonania, iż bez współ­
udziału Anglii projekt wspólnych 
międzynarodowych zarządzeń przeciw 
anarchistom nie może liczyć na powo­
dzenie.P a r y ż ,  10 lutego. (■ d. pryw.) 
Zwołany przez a n a r c h i s t ó w  m e e -  
t i n g  robotników, pozostających bez 
zajęcia, nie odbył się. Zauważano ty l­
ko wielu ciekawych. Policya zarzą­
dziła odpowiednie środki ostrożności. 
Wczoraj przed południem aresztowano 
znowu trzech anarchistów. Wieczo­
rem pojawiła się na ulicy Lufayette 
b a n d a ,  z ł o ż o n a  z m n i e j  w i ę c e j  
100 1111 o d y c h l u d z i ,  która poroz­
bijała szyby wystawowe sklepów i

VI lira. Qf7inlr IrfJTfł.hi*

cznej sile, zachowała się jednak bier­
nie. Zamierzona manifestacya zupełnie 
się nie powiodła.

P a r y ż ,  10 lu!ego. Do lempsa  
telegrafują z Rzymu: R z ą d  w ł o s k i  
zażąda 20 m i l i o n o w e g o  k r e d y t u  
n a  w y p r a w ę  m o r z a  C z e r w o ­
n e g o .  Rząd ten prowadzi także ro­
kowania w sprawie zaciągnięcia 400 
milionowej pożyczki na cele robót pu­
blicznych w Neapolu i w sprawie 
konwersyi renty na trzyprocentowa.

Według telegram u z P o r  t-S a i d, 
wojska włoskie i francuskie, w chwili 
spotkania się na morzu Czerwonem 
bratały się z sobą.

P a r y ż ,  10 lutego. Urzedownie 
donoszą z D o n g s o n g :  F r a n o u z i  
zajęli dnia 8 b. m. bez walki opró­
żnione przez nieprzyjaciela forty, gdzie 
znaleźli ogromne zapasy amunicyi. 
Forty  zostały zburzone. Nieprzyjaciel 
cofnął się w popłochu do Langson. 
W ostatniej walce s tra ty  Francuzów 
wynosiły 21 zabity cli i 162 rannych.

R zy m , 10 lutego. Z pewnej 
strony zapewniają, że W ł o c h y  n i e  
o t r z y m a ł y  dotychczas ze strony 
Anglii w e z w a n i a  do k o o p e r a c y i  
w Sudanie. Zapewniają, że rząd wło

K a i r ,  10 lutego. Kedyw do­
piero wczoraj rano otrzymał wiado­
mość o o b s a d z e n i a  p o r t u  M a s -  
s o u a h  przez wojska włoskie. Na ró ­
żne zapytania, wysłane do Konstan­
tynopola, jak  ma się zachować wice­
król wobec okupacyi włoskiej, sułtan 
odpowiedział tylko, że wojska egip­
skie nie powinny opuszczać miasta. 
Skutkiem tego w Massouah, obok 
włoskiej, pozostała także załoga egip­
ska.

liają m
eczęśn' czny u ży tek . 
•iśni?cl„: 1 1

u o o  J v c
w przyszłym miesiącu na publi-

: nra^ v  W ied eń , 10 lutego. {Tel. pryw.) 
■<1 ńzisiejszem posiedzeniu I z b y  de-
K . P u t o w a n y c h  rząd wniósł projekt 
Dtycbc®*; u®tawy o z a k ł a d a n i u  k a s  d l a  

wybF c h o r y c h  r o b o t n i k ó w ,  
by- Festi Wszystkie doniesienia o p r  o g r  a- 

p r a c  Izby deput, przedewszy- 
zaś o terminie z a m k n i ę c i a  

vnie , ,Ses y i  R a d y  p a ń s t w a ,  są po wię­
kszej części tylko wyrazem życzeń i 

jjftfrniarów pewnych kół. To tylko jest
iyra0*

odoW*
ie «»
w Su4’
0 r f
osko-9

- J o
bronią, zrabowała kilka sztuk karabi­
nów i rewolwerów i dopuściła się in­
nych jeszcze grabieży. Policya are­
sztowała iB-ietniego wyrostka, prze- 
wódcę tej bandy. Na bulwarach Pois- 
sonier? powybijano także szyby wy­
stawowe pewnego optyka. Z areszto­
wanych burzycieli porządku publicz- 
nego zatrzymano tylko 30 pod klu­
czem. O północy przywrócono spokój.

P a r y ż ,  10 lutego. (Tel. pryw.) 
Rząd tutejszy otrzymał wiadomość o 
no  w em  ?,Wy c i e z t w i e  g e n e r a ł a  
-Brie r e.

Wczoraj pojawił}7 się przed gma­
chem  ̂ opery w i e l k i e  t ł u m y  r  0- 
b o t n i k ó w . Policya przybyła w zna-

ski zawiadomił gabinet angielski, iż 
tak rząd jak  opinia publiczna są do­
brze usposobione dla Anglii.

Od soboty minister Mancini nie 
konferował z ambasadorem angiel 
skim.

R zy m , 10 lutego {Tel. p yw.) 
Książę Aosta ma otrzymać komendę 
n a d  k o r p u s e m  w ł o s k i m ,  p r z e ­
z n a c z o n y m  do A f r y k i .

L o n d y n , 10 lutego. {Tel, pr.) 
Czynią tu wielkie przygotowania, ma­
jące na celu dostarczenie takich 

1 środków generałów'! Wolseleyowi, aby 
mógł zmusić Mahdiego do poddania 
się. O l o s i e  G o r d o n a  nie ma 
wiarogodnych wiadomości. W ysłani 
na zwiady szpiedzy twierdzą, że nie 
żyje, według innej wersyi, jest on
jeńcem Mahdiego.

L o n d y n , 10 stycznia. Rząd wy­
dał już formalne rozporządzenie dla 
w y s ł a n i a  p o s i ł k o w  do  E g i p t u .  
Najpierw wsiądzie na okręt batalion 
gwardyi, który odpłynie wyprost do 
Suakimu. W ysyłka posiłków zostanie 
ile możności przyspieszoną.

L o n d y n , 10 lutego. Prokurator 
królewski wniósł przeciw Kunighamo- 
wi i Bartonowi o s k a r ż e n i e  o 
z b r o d n i ę  s t a n u ,  zbrodnię podpa­
lenia i zbrodniczego użycia materyj 
wybuchowych.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiesi eń , 9 lutego 1885, godzina 1, 

min. 40. Alp. Tow. górn. 46-75, Węg. akcye 
kredyt. 31125, Akcye anglo-austr. 105-60, Akcye 
banku Union 78 25, Akcye kolei Karola Lu­
dwika .,.270-— , Akcye kolei północnej :;49--~ 
Akcye kolei południowej 143-60, Akcye kolei 
Alfo Id 186 —, Akcye kolei Elżbiety 307-50, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 216-25, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 175-75, 
Wiedeńskie losy 125-— , Akcye kolei Rudolfa 

—, Akcye kolei Albrechta —•—, Węgierskie 
obligacye państw, w złocie 107-50, Galicyjskie 
obligacje indemnizaeyjne 101-50, Losy regulacji 
Cisy 118-10, Losy tureckie 22‘50, Węgierska 
renta 87-80, Akcye banku związkowego 104'80, 
Akcye banku obrotowego— — , Akcye kolei pań­
stwowej - • Rubel papierowy P29*/*, Wę­
gierskie losy : 18"50, Marka niemiecka — • - 
Usposobienie lepsze.

Wiedeń, 9 lutego 1885 r. godzina 5 
minut 40. Akcye kredytowe 303 —, Anglo- 
Austr. — , Unionbank — , Kolej Karola 
Ludwika 270-75, Południowa — , Renta pa­
pierowa 83*45, Galie, listy zastawne 101*— , 
Galicyjskie obligacye indemnizaeyjne —• ,
Galicyjski bank rustykalny -  •—, Losy z roku 
1883 — ■—, Napoleondor 9-77'/«, Rubel papiero­
wy —'—. Usposobienie — .

W iedeń , 10 lutego 1885 r., godzina 10 
min. 36, Akcye kredytowe 302-60, Anglo- 
Austr. 106 50, Unionbank 78*80, Kolej Karola 
Ludwika270’75, Południowa l i 4 -—, Renta pa­
pierowa —•—, Galie, listy zastawne — ■— , 
Galicyjskie obligacye indemnizaeyjne — —, Ga- 
lieyjski bank rustykalny — •—, Losy z r. 18 3 
91-—, Napoleondor 9'77—, Rubel papierowy 
1"30. Usposobienie chwiejne.

T e le g ram y  zbożow e z dnia 9 lutego. 
W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram. 8'50 do 
8 75 zł., żyto —•->- do —•— zł., jęczmień 
— •— do —•— zł., kukurudza —•— do — •— 
zł., owies — do —"— zł., okowita per 
10.000 litr procent 27’50 do 27 75 zł. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica 100 kilogr. (na wiosnę) 8-27 
do 8‘29 zł., rzepak (sierpień—wrzesień —•— 
— *—zł. B e r l i n :  Pszenica żółta (na kwieć, maj ) 

żyto •— m., spirytus 42-80,•— m .

Odpowiedzialny redaktor Adaui K rech o w ieo lti.

dennik lwowskiej izby handlowej i przemysłowej.

- Kol,
1 . A k c y e  za sztukę.

CR, żądają
i w ulutą austr.

ct. złr. ct.
50 271 50

angy
ię

•F IW , lwo'v--czer.-jas. po200 zł. 
bil- “-P- galic. po 200 zł. ■
[6 uanku kred. sal. r,n 2(¥l ■

  r _    „...w. a . -^1282
r -w-i —■ « aicu, gal. po 200 zł. w. a. g SŻ31

„..ot  ̂ _ 3. I j is t .  z a s t .  za 100 zł. -a '
[{<$. ow- kredyt, galic. 5 pr. w. a.

f 10 flii » » » 4 pr. w. a.
„ 5 pr. okresowe 

.wa.los 41 hak
,rwe#el  hiP- galic 6 pi. w. a.

n n 5 PT. W.
pr. w. a. wy- «

już „ n „ „ 5
J #  tow .kred. g a l.4 p r . ' 

p tf  auku hiu. galic. fi

CZńa, o " ., «• " J
usuw <. T .losowane z 10 pr. premią •. : pi 

•pżS*r dłużne g. Z.kr. wł..dawnie] j=
T .® Pr-) 3 Pr- w- a-w likwidacji 

bl2e» Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawnie.) 
eh , 5pr.)2l|2pr.w.a. wlikwidacyi
vch f  i 4 Pro. kraj. listy zastawne .
lei  ̂ *  ,U s ly d ł n ż n e  ia 100 zł-
WJet,eH’ u8olu. roi. kred. Zakład dla Gal. 
ty I 1 Buków. 6 pr. los. w 15 lat.

i , O b lig i za 100 zł.
0 °  -A  galic. 5 p ic. m. k.
doh1 “ 6-Komunalne gal. Zakł. kred. 
rłńl-y ■> ^ ę i a ń s k .  (dawn. 6 pr.) 3 pr. w*- 
i srfoj Gbhgi komunalne Banku kr aj o- 
'  W  w ̂ 8 °  5 pr- w. a. 1 emisyi . •
h eC. L . kr. z r. 1873 po 6 pr. wa.
ŚWlL;, ^ oi>reiki kr. z r . 1883 po 4l|* p r - wa. 

;,:2ą<h L o s y  m iasta Krakowa . •
1 i.,!#, „ Stanisławowa
1 po9 T. , 6. M on ety .

AńO' Ti i ho lendersk i..................jeWr  ^ k a t  cesarski

99 45 
91 50 
99 45 
87 25 

1101 — 
96 60

98 65

-58 -

58 -  
91 —

287 -  
242 —

100 45 
92 75 

100 45 
88 25 

102  -  

97 60

99 35

60 —

60 -  
92 -

101 —  102 —

oi°sl . 
■0> m 100

rossyjski srebrny
papierowy

S r ^ e k  Aiemieekieh . 

^ ) srebrze" .' !

96 75 
,102 75 

90 60 
16 50 
22 50

5 71 
5 75 
9 72 

10  -  

1 54 
1 29 

60 05

97 75 
104 — 

91 60 
18 50 
24 50

5 81 
5 
9

10 12
1 64 
1 31 

60 75

K u r s  g iw iń y  w i c ń e ń s h i f - j
z dnia 6 lutego 1885.

1. I » u g  p ,sń » l« a -
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad ................................
lu ty -s ie rp ie ń .....................................

Jednolity dług państwa w srebrze.
styezeń-lipiec...........................
kw ieeień-październik .......................... ...

Losy z roku 1854 po 250złr. m .k .4pr. ■ '
n 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 137.80 ld».oO 
„ 1860 po 100 złr. 5 pr.
„ 1864 po 100 złr.

„ „ 1864 po 50 złr. . .
Kenty Com. po 42 iir. austr.
Listy zastaw, domen, państw, po 120 

złr. 5 pro.

płacą żądają

83.45 83.60 
83.65 83.80

84 — 84.15 
84.10 84.25

141.50 142.— 
174.25 174.75
172.50 173.50 
43 — 45.—

152.75 153.25
Austr. Asyg, skarb, zwrotne 1882 5 pr. —.
Renta- papierowa 5pr. z r . 1881 . . 99.— 99.15
Austr. reuta zł. wolna od podatk. 4pr. 106.70 106.90

3 .  O b lig a c y e  indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)
C z e c h .....................................................  106.50 — .—
B u k o w in y ........................... 101.40 102 .-
G a l io y i ..................................................... 101.25 102.—
Niższej A u s t r y i .....................................  105.— 106.25
S iedm iogrodu............................... j . .  101.50 102.25
Węgier . . .  .    102.— 103.

3 .  A k c y e
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 
Iust. kred. dla handlu po 100 zł. . .
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł.
Gal. banku Lip. po 200 zł......................
Gal. bank. d.han. i  prz. a 200zł. wpł. 40pr.
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł.
Bank dla krajów koronnych a 300 zł.

wpł. 50 p r.......................................
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . .
Kol. A lbrechta a 200 zł. w srebrze .
Aust. Tow. żoglugi par. dun. po 500 zł. m.
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m.
Kol. Preszow-Tarn. (w. e.) a 200 zł. .
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . .
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k.
Lwow.-Czern. kolej po 200 zi. w. a. war.

104.75 
301.— 
650.—

105.50
304.40
665.

867 — 869.-

placą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zJ m  k. 309.25 309.75 
Połud. kol. paustw. po 200 zł. w. a. 143.60 144.— 

kol. węg. gal. a  200 zł. w srebrze 181.75 182.25

4 .  L i s t y  a a s t a w  a e  losowane.

Ogólny rolnieze-kredytowy Z akład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 J. 6 pr. . —•— —•— 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. i ‘L pr. w.
złocie w 40 1...........................................  98.25 98.75

„ n n premiowe po 3 pr. 97.— 97.50
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181.6 pr. 99.50 100.—

„ „ w 20 1. 7 pr. 100.— 101.—
,, „ „ w 36 1. 51/* pr.

Gal. Io w . kred. w. a. po 4 pro. 
n n » n i'0 5 ]>rc.

» po -5 pro. w
37 latach z w ro tn e ..........................

Gal. banku Lip. po 6 pro. . . .
Gal. Zakł. kred. włośe. po 6 pro. .
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. .
W ęg. Tow. ziem. akc. po 51/* pro.

„ Zakł. kr. ziems. po 5Va pre.
*  4 > S * I i g a c y e  z p ra w e m  p ie rw sz e ń s tw a  (za 100 zł.)

99.90 100.20

99.50 100.—
91.50 92.50
99.90 100.20

99.90 100.20 
101.— 101.25

' 1J 3 "— 103P20

; m .5 0  103.50

534.-
236.-

2507
271.75
2 1 6 .-

535.—
236.75

2510
272.25
216.75

Kol. Albrechta a 3u0 zł. 5 pr. w. a.
Tow. kol. żel. Preszów-Tarm w (w. ex.)

a 300 zł. 5 proc w srebrzą . . . 1 0 0 .-  100.50
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . . .  Wo.60 100.

po 100 zł. w. a .............. 102.— —

f e  I,nd- “ Ul* « * •  1 IM .
§tto. dtto. (Jarosław-So ;al) . . 99.50 100.— 

Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. em is ja  300 
złr 5 pre. w srebrze z r. 1865 . . 83.25 83.50

z r. 1867 . . 92.— 92 30
z r. 1868 . . —
z r. 1872 . . —

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 100.— 100.25
6. L  o  8 j .

Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 177.75 178.25
Clarego po 40 zł. m. k ................................ 4 3 — 43.50
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m.k. 114.— 115.—
Koglericha po 10 zł. m. k ..........................19.—
Losy miasta Krakowa po 20 zł. 'w.'a.' 17.25 17.75 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 23.— 24.— 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 44.75 — 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . . . .  38.50 39.—

płacą żądają
Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł. 14.70 15.10 

„ , „ wegiersk. „ po 5 zł. 9.30 9.60
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a........................................  19.50 20.—
Salina po 40 zł. m. k ...............................  54.25 54.75
St. Genois po 40 zł. m. k ....................... 48.25 49.—
Pożyez. m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.) 24.75 —.— 
Poż. Tryestu po 100 zł. ni. k. . . . 130.— 131.50 

„ „ po 50 zł. w. a. . . .  67.— 69.—
W aldsteiua po 2 1 zł. m. k ..................... 29.75 30.50
W indisehgratza po 20 zł. m. k. . . 37.— 37.50 

7 . W e K s l e  (na 3 miesiące)
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . . —.— —.— 
Berlin za 100 mark w. p. n. . . .  —.— —.— 
Frankfurt za 100 mark. w. p. n. . , —.— —.—
Hamburg za 100 mark. w. p. n. . . — —.—
Londyn za 10 ft. szt................................  123.70 123.95
Paryż za 100 fr................................ 48.82.50 48.87.50

l i n r s  z ł o t a .
Dukat cesarski mon. . . _ . . . 5.80.—

„ pełnej wagi . . ’ . . . 5.76.—
K o ro n a ............................................... —•—•—
20-franków ka.....................................9.76.50
Rossyjski i m p e r y a ł ..................... 10.04.—
Talar z w ią z k o w y ...........................—.  ___
Srebro ...................................... ..............

5 .8 2 .-
5 .7 8 .-

9.77.50
10.06.—

B a n k  k r a jo w y .------- . . .  -  .  . , | ’r «
6 pre. obligacye pożyczki krajowej — — .—
4l|a pre. obligacye pożyczki krajowej —.— —.—

pre. oblig. komunalne banku kraj. —.— —.—
4l'a pre. krajowe listy zastawne 91.— —.—

lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej
Telegrafowany kurs wiedeński 

dnia 9 lutego 1885.

Jednolity dług państwa w bauknotach 
„ „ „ w  srebrze

Renta w złocie ................................
5 pre. austr. rent marcowa . . . .
Akcye banku wiedeńskiego . . . ■

„ „ kredytowego . . . .
Londyn . . ...............................
S re b r o ..........................................................
Napoleondor.............................................
D ukat cesarski men. ..........................
100 marek niemieckich.......................

Ar. ct.
83 30
83 90

106 20
98 85

865 —
302 40
123 80

9 77’/s
5 81

60 35



0
Pociągi kolejowe

od 20 maja 1884 
podług zegaru lwowskiego 

przychodzą do Lwowa;
Ze Stanisławowa na Stryj: rano o godz. 8 

min. 20 pociąg mięszany, po południu 
o godz. 4 min. 37 pociąg osobowy i o 
godz. 2 min 50 w nocy pociąg mięszany.

Z Podwołoczysk na dworzec Podzamcze: 
o godz. 10 min. IB wieczór pociąg po­
spieszny. o godz. 2 min. 28 rano i o 
godz. 3 min. 42 po południu pociąg 
mięszany.

Z Czerniowiec: o godz, 10 min. 0 wieczór 
pociąg pospieszny o godz. 3 min. 35 
rano i o godz. 3 min. 52 po południu 
pociąg mięszany.

Z Podwołoczysk na dworzec główny lwow­
ski: o godz. 10 min. 26 wieczór pociąg 
pospieszny, o godz. 3 min. 5 rano i o g. 
4 min. 10 po południu pociąg mięszany.

Z Krakowa: o godz. 5 min. 36 rano pociąg 
pospieszny, o godz, 9 min, 27 wieczór 
pociąg osobowy, o godz. 11 min. 33 
przed południem pociąg mięszany.

Odchodzą ze Lwowa: j Do
Do Krakowa: o godz. 10 min. 46 wieczór I 

pociąg pospieszny, o godz. 4 min. 5 i 
rano pociąg osobowy, o godz. 5 min. 3 | 
po południu pociąg mięszany i o godz. ‘ Do 
6 min. 35 rano pociąg mięszany lokalny. !

Podwołoczysk z dworca * .
o godz. 6 min. 6 rano pociąg 
o godz. 12 min. 57 po południu i 0 £ 
10 min. 56 wieczór pociąg mięszany1 . 

Stanisławowa na Stryj: rano o ^  
7 min. 5 pociąg mięszany, o "A *'

Do Podwołoczysk z głównego dworca: 
o godz, 5 min. 56 rano pociąg pospiesz­
ny, o godz 5 min. 42 po południu 
pociąg kuryerski, o godz .12 min. 31 
po południu i o godz. 10 min. 27 wieczór 
pociąg mięszany.

Do

min. 40 przed południem pociąg oSI ja 
i o godz. 7 min. 10 wieczór P° n 
mięszany.

Czerniowiec: o godz. 6 min. nu
pociąg pospieszny, o godz. 12 
po południu i o godzinie 11 
w nocy pociąg mięszany.

L. 465. (838 3—3)
Przy sądzie powiatowym w Czarnym 

DuDajcu jest do obsadzenia posada funkeyo- 
naryusza Prokuratoryi państwa z roczną re- 
numeracyą 150 złr.

Ubiegający się o tę posadę winni 
wnieść podania w ciągu czterech tygodni 
od trzeciego ogłoszenia tego konkursu do 
prokuratoryi państw a w Nowym Sączu. 

Nowy Sącz, 4 lutego 1885.

waczów z Ostrowa, uznanych m arnotrawny­
mi, sąd podpisany zamianował kuratorem 
Michała Kubakę, wójta z Ostrowa.

C. k. sąd powiatowy 
Radymno, 28 lipca 1884.

L 81220. (834 3—3)
W celu nadania opróżnionego z po­

czątkiem r. szkol. 1884/5 stypendyum z fun­
duszu naukowego na 105 zł. a. w. rocznie, 
przeznaczonego dla młodzieży ruskiej naro­
dowości, oddającej się naukom na wydziale 
prawniczym lub filozoficznym rozpisuje się 
konkurs do końca lutego 1*885 r.

Ubiegający się o to stypendyum mają 
przedłożyć swe podania w przeciągu term i­
nu konkursowego do ck. Namiestnictwa za 
pośrednictwem przełożonych gron profeso­
rów i dołączyć do tych podań metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa, tudzież świade- 
dectwo dojrzałości, nakoniec dowód fre- 
kwentacyi i aplikacyi co do nauk, które 
obecnie w uniweisytecie odbywają.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, 22 stycznia 1885.

L. 5497. (849 2 - 3 )
O. k. sąd powiatowy uznaje wskutek 

uchwały c. k. sądu obw. w Złoczowie z 
dnia 11 października 1884 1, 10098 Semka 
Stefanów z Zakomarza marnotrawcą nada­
jąc mu kuratora w osobie Pawła Iśków z 
Zakomarza.

Oleśko, dnia 27 października 1884.

78 cnt. wa. zpn. na rzecz ogólnego rolnicz. 
kredyt zakładu dla Galicyi i Bukowiny we 
Lwowie.

Cena wywołania 300 zł. wadyum 30 złr. 
Reszta warunków w registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Rożniatów, 28 stycznia 1885.

Licytacye.

H. 812200. (3 -  3)
Ekly LpkrtH NdĄdHA OnOpOJKNEHOH C'K 

nOHdTKOMTi UJKOrtkHOrO pOKS 1884/5 CTH- 
riEHĄ/ft CK NdSKOKOrO jiOHAd Nd )0o 3 dp. 
K. d. pÓMNC, npH3 HdU£H0r 0 pSCKOH MO-
dOAE>KH, OTĄdWHOH CA HdgKO/Wb. Nd KK1 
,iVkd'k npdRNHuenWfe. dno jśHdosojsmuNOMTł, 
dosnHcSe c a  kohkSpck  a  o k ó n u a  A k s to p o  
1885 p.

Ołj'K'krdl«MiHi C A  O T S  CTHRENANO M d -  
» T ’k  NpEAdOJKHTH CKOń nC*AdNA KTi lipO* 
T A r ł !  K^NKSpCOKOrO ptMHNli,A A °  U* K- N d -  
/U d iC T H H U T K d  3 d  riOCEp£ANHHTKC>dVk A ^ ™ "  
»l8MHJf'k KpibKKOirk  npOtjif  COpCKHfpt, H I lp H d S -  
MHTH A °  C H \" k  n O A d N k  METpHKił KpEL[IENA, 
C R ^A O U T K O  O^KOJKECTUd ,  H CirfcACHTKO 
A © 3 p 'k d O C T H ,  d  NdKHHeUTv A®" l5d3Ti j»p£K- 
B£NTdl0 'H  H dndHKdll,i 'H IJJO A® N dbK ’k ,  KO- 
T p ń  T (! l£ p T \  Nd 0 ł f N H K f p 3 H T £ T rk  OTKt>Kd- 
lOTTł.

Orli. U.K. HdM-kcTNHUTKd 
AkKÓKrk a - 22. G rk3NA 1885.

L. 81210. (921)
Celem obsadzenia dwóch posad elewów 

górniczych z adjutum rocznych 500 złr. 
względnie dwóch posad praktykantów gór 
niczych z adjutum rocznych 400 złr. w sta­
tucie galicyjskich c. k. zarządów salinarnych.

Podania zaopatrzone dowodnie ukoń-. 
czonych z bardzo dobrym postępem nauk 
w akademii górniczej i znajomości języków 
krajowych tudzież niemieckiego należy wnieść 
w przeciągu 4 tygodni do prezydyum c. b. 
krajowej dyrekcyi skarbu we Lwowie, a za­
razem podać; czy i w jakiem stopniu kom 
petent spokrewniony lub z powinowacony 
z urzędnikami salinarnemi Galicyjskiej e. k. 
krajowej dyrekcyi podległemi.

Z c. k. krajowej dyrekcyi skarbu. 
Lwów, dnia 3 lutego 1885.

L. 6002. (882 2 - 3 )
C. k. sad powiatowy w Sokołowie o- 

głasza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Bartłomieja Pomykały w sumie 32 złr. a. 
w. zpn ., odbędzie się w tut. sądzie w dniach 
5 marca, 7 kwietnia i 8 maja 1885 każdym 
razem o godz. 10 z rana, przymusowa pu­
bliczna sprzedaż realności w Staniszewskim 
położonej, wh. 101 objętej, Jana Kusego 
własnej.

Cena wywołania 940 złr. w. a. 
Wadvum 94 żłr. Akt oszacowania i 

warunki licytacyjne, przejrzeć można w tut. 
sąd. registraturze.

Sokołów, dnia 12 stycznia 1885.

L. 4260. (915 1 - 3 )
W dniach 27 lutego, 30 marca i 27 

. kwietnia 1885 każdym razem o 10 godzinie 
, rano odbędzie się w sądzie tut. licytacya 
! realności Malija Kałynija własnej pod 1. 288 
' w Perchińsku powiatu dolińskiego położonej 
j nieintabulowanej celem zaspokojenia sumy 
I 135 złr. 79 cnt. w. a. na rzecz ogólnego 
1 rolnicz. kred. zakładu dla Galicyi i Buko- 
! winy we Lwowie.

Cena wywołania 300 zł. wadyum 30 zł. 
Reszta warunków w registraturze. 

j C. k. sąd powiatowy
j Rożniatów, 28 stycznia 1885.

L. 12697. (808 3— 3)
C. k. sąd obwodowy w Kołomyi po­

daje niniejszem do powszechnej wiadomości, 
że na prośbę c. k. uprzyw. gal. akcyjnego 
banku bip-tecznego dozwoloną została w 
celu ściągnięcia kwoty 13<)9 zł 8 <-t. z pn. 
l elicytacya realności dłużnika Mojżesza Korn 
w Kołomyi pod nr 135% położone), w je ­
dnym na dzień 6 marca l"85 na godzinę 
10 prz-d południem wyznaczonym terminie, 
7,- pomieniona realność «a tym ternu tnie 
także poniż j ceny szacunk w-j 5426 z ł , ,  
która służy za cenę w j«o łam a »->stauie j 
sprzedana, że każdy chęć kupienia rna aCy | 
■ bowiązaDy będzie 5pre. wadyum do rąk j 
komisji licytacy-n^j złożyć, że dla wszyst- 1 
kich tych, ktorymhy uchwała licytacyjna do­
ręczoną być nie mogfa l"h kiórzyby na rze­
czona realność później prawa rze zowe nabył 
kurator w osonie adwokata dr Freudenber- 
ga został ustanowionym, wreszcie, ze akt 
oszacowania w mowie będącej realności, tu­
dzież bliższe warunki licytacyjne w ts. regi­
straturze mogą być przejrzane.

Kołomyja 81 grudnia 1884.

| L. 4211. (913 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Łańcucie ee- 

! lem zapłacenia Galicyjskiemu zakładowi 
kredytowemu ziemskiemu w Krakowie zale- 

j głych dwóch rat po 100 złr. i reszty kapi- 
! tału w kwocie 1903 złr. 31 cnt zpn. rozpi- 
j su je egzekucyjną publiczną sprzedaż realno- 
, ści pod nk. 12 n. 97 st. w Zołyuimieście 
j Nuty i Mariem małżonków Wangów własnej 
jw  trzech terminach J3 marca 1885, 14 kwie- 

tuia 1885 i 15 raaj-i !8K5 każdym razem o 
godzinie 10 przed południem w tutejszym 
sadz e.

Cenę wywoł nia st-nowi kwota 6700 
zł. wadyum wyn si 670 złr.

K ratur-rn mewiad mych wierzycieli 
■ stanowouo c. k. uotaryusza p. Antoniego 
Uruiusza.

Re-utę warunków licytacyjnych tudzież 
wyciąg hipoteczny >rz-irzeć m iżna w go­
dz n»ch urzędowych w tutejszo - sądowej

Ł  ńciu, 3 1 lip a 188:.

neuerlidje Eoncurreny«Berf)anbIung
ben unb werben Untentef(mung?lufttge E 5, 
labeit, itjre tnit einer ©tempclmarfe *>?'[ . 
fr. oerffljene unb tnit ber B ab ia!» G al.l’ 
Belcgten Offerte bi? 27. gebruar 1. 5. &E\ ( 
f. f. $abaf=gabrif in ®rafan trafjrett& 
getooljttlicljen Amt?ftunben yu uberreiĄ^1 ,,
Vadium ift mit 5 ptc. ber Baufutntff .
bered)nen unb bei einer !. f. Saffe ju

Son bem obigm ^oftenbetrage e n #  
auf bie: «

1. 9Saumeifter*?Irbeiten 5746 fi. 08
2. S te inm e^Irbeiien  1376 . 31
3. Sementgu^waaren
4. rBitt*‘mei'tNan8=?Irbeiten
5. ©pengler^Slrbetten 
6 ©(Ąieferbeifer^Slrbetten 
7. 3iifdjler*?frbeiten

©ć^[offerbff(^lag4(rbeiten 246
1137 
1636

! 11. ®Iajer-?libeiten 
i .12. Sinftreic^fr=2Irbeiten

! 9. @cbIoffergewid)tS 
j 10. ©ufteijenmaareu

1376
108

3901
599
802
354

80
208

f<

li

L. 7. (888 1 - 3 )
Sąd powiatowy potrzebuje zaraz dye- 

taryusza z szybkiem i czytelnem pismem, 
wynagrodzenie miesięczne 22 zlr.

Chrzanów dnia 6 lutego 1885.

L. 1204. (919 1 - 3 )
Posada naczelnika urzędów pomocni­

czych. sądu obwodowego w Sanisławowie 
w IX. klasie rangi ze systemizowanerni po­
borami jest do obsadzenia.

Ubiegający się o tę ewentualnie o ta ­
ką posadę przy innym sądzie obwodowym 
Galicyi wschodniej opróżnić się mogącą, 
wniosą swoje należycie udokumentowane po 
dania do końca lutego 1885, do Prezydyum 
sądu obwodowego w Stanisławowie.

Lwów, 8 lutego 1885.

L. 438. (861 1—3)
C. k. sąd obwodowy w Kołomyi o-

bwieszcza że w sprawie Gerschona Jośla 
Grunwerga przeciw) małżonkom M-ciejowi 
i Annie Winiarskim, odbędzie się licytacya 
połowy realności pod lk. 70 w Kołomyi Ma- 
c j ja  Winiarskiego własnej w trzech term i­
nach na dniu. 20 marca, 24 kwietnia i 22
maja 1885 o godz. 10 rano w b. VI. Na
pierwszych dwóch zostanie realność powyż­
sza tylko za luiu wyżej ceny szacunków j i 
wywołania 235 złr. na trzecim zaś za .jaką­
kolwiek cenę sprzedaną. Wadyum 23 zlr. 
50 cnt. Kuratorem niewiadomych wierzycie­
li adw, dr. Zakrzewski. Szczegóły warun­
ków w tut. registraturze.

Kołomya, 22 stycznia 1885.

L. 66-4 (932 1 - 3 )
k sąd powiatowy w Sokoł-wie wia 

doirio czvui ze • elem KRSpokojenia mu' 159 
/łr . w. a. zpn przez D -niela teberrnanua 
od J n -lar-sz-i wyw ieź nei odbędzie cię 
w tut. sadze w dm a-h :8 lutego, 18 mar­
ca i 1-5 kwietnia 18*5 każiŁm razem o 
godz 10 rano poboczna sprzeda/, realuości 
pod lk. 124 w Trzebosi po łi'onej lwh. 124 
objęto Jaua Jarosza, włazuej.

C e-a wywołania 300 złr. Wadyum 30 
złr. Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tut. sąd. registraturze.

Sokołów, dnia 29 grudnia 1885.

L. 7918. (893 1 - 3 )
Podaje się do publicznej wiadomości, 

że dnia 10 lutego, 10 marca i 9 kwietnia 
1885 zawsze o godzinie 10 przed południem 
odbędzie się w sądzie tutejszym publiczna 
sprzedaż sianożęci do Józefa Bochenka i m a­
sy spadkowej Pauliny Bochenkowej należą­
cej, w Wyrkach położonej na rzecz Henoeha 
Kahane celem zaspokojenia 41 zł. 50 cnt. 

Cena wywołania 100 złr. w. a, 
Wadyum 10 złr. w. tt.
Resztę warunków licytacyjnych, przej­

rzeć można w tusądowej registraturze.
C. k. Sąd powiatowy. 

Radziechów, dnia 17 grudnia 1884.

Ł. 2854. (870 2— 3)
Dla małżonków Iwana i Maryi H o ło -1

L. 4259. (914 1— 3)
W dniach 27 lutego, 30 marca i 27 

kwietnia 1885 każdym razem o 10 godzinie 
odbędzie się w sądzie tut. licytacya realno­
ści Wasyla Kałynija własnej pod 1. 47 w 
Perchińsku powiatu Dolińskiego nieintabu­
lowanej celem zaspokojenia sumy 119 złr.

L. 10546. (938 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Mościskach o- 

głasza, że dnia 12 lutego i 12 marca 188-5 
każdym razem o 10 godzinie rano, odbędzie 
się w sądzie licytacja realności Jędrzeja 
Bunio pod lk. 2-26 w Starzawie na zaspoko­
jenie preterisyi Noego Fuss w kwocie 25 
złr. » a  zpn. z d ż niem że na tych te r­
minach realność ta tylko powyżei lub za 
cenę szacunkową sirzedaną zostanm. W 
przeciwnym razie wzywa się wierzycieli na 
13 marca 18^5 o 3 godzinie popołudniu do 
sądu celem ułożenia lżejszych warunków li­
cytacyjnych pod rygorem iż niestawający 
za przystępujących do większości głosów o- 
becnych będą uważani.

Cena szacunkowa i wywołalna wynosi 
30 złr. Zakład 6 złr. a. w.

Protokół zastawniczego opisania i o- 
szzcowania wraz z warunkami licytacyi, 
przejrzeć można w kaneelaryi sądu.

Dla niewiadomych wierzycieli kurato- 
zem ustanowiono tutejszego c. k. notaryusza 
p. Wiktora Krókowskiego.

Mościska, d. 31 grudnia 1884.

31 1237. (916 1 —3)

Saitt be8 ©rlaffeg be§ tjô cn !. f. 
5ftinifterium§ nom 7. SUłarj 1884 $1. 7573, 
tnitrbe bie §er[teHung eineS an ba3
ncue ipłagajin bet ber t. t. ińba*=>$abrif tn 
®rafau mii bem $oftenbetrage non 16754 fi. 
49% fr. bctoilltgt.

SSegett ©ic^erftellung biefeS S3auc3 toirb, 
naĄbem bie erfte ©oncurrenj ® SSerbonblung 
fein entjpreĄenbeS Sftefuttat ergab ^iemit eitte

16198 fl. 01
birju bie ^often ber im $o= 
ften=Ueberj(fjlage angefii^rten 
non ber f. f SEabaLgabrif 
in Krakau beijnfteUenben 
Sretter per 400 fl.

meiterS
bie im Slnbonge jum ^often^
Ueberfd)tage angefiiljrten 
3Jirljr=s2Ivbeiten per 156 fl. 48%

gnfammen 167gT*fT"497j
sechzehnfausend siebenhundert fiiufzig 
Gulden 49’,2 Kreuz-r.

i/Inbote fonnett auf bie UebernabIIte . 
gan r̂u Saitrś, obe- aHer ęiruettUategorift1 ® 
Uluenn^me ber ®n§ ifenrauaren, ober a 
llebernuljmr fi blf’rfr aflein lauten. i

Dip 'Bet1 agŁ in bett Offe-ttu finb 
Budjftaben unb Biffr n yu frf)- eiBrn. A 

5E)ic f f. ©eneraLDirection brb^j , ’ 
bie Slnsmaf)! unter ben Offerenten unbl1"*.
tor- - . | S^ne Offerenten, rurldje fiir bie) 
STabaf̂ iRegie noĄ feine Banten brtnerffteflijL 
baben i[)re Offerte mit 'Jtaębroctfungen  ̂
it)re 3/bdtigfeit im BaufaĄe, inc bejonbrte ^ . 
bie allfafltge 3lusfiil)rnng non offcntl  ̂
Bauten yn - elegen. B

®te jpiane, ba? S3orau?ntufj, ber 
lleberfdjfag fummt 'Knbang nnb bie ©o11!1,! 
fĄ eibnng, bann bie allgemeinen unb jpectf**. 
Baubebingniff/1, fonnett b*i ber f. f. 
gabrif in Krakau etngejf^en toerben uttb l1 
non bett Offerenten yum śjei^en be§ (Sib0! 
ftdnbniffee yu unterfertigen.

35te fetneryeit yu beftetlenbe Ban Eut1'1 
betragt 1 q% ber @rft fmng?fiimme unb 
tnie bei anberen Srarijctfen Unternel)munge1' > 
Baarem, in nad) bem ©efrjje annf^mbflj((| 
Effecten Dber auĄ hypothekarisch gelol1 - 
tnerben.

®ie Offerte bletben filc bte EinreW. 
nom 3 eilPunfte UeberreiĄung biS Ł 
Entfdjeibung Ijierubtr nerbinbltcf), nnb werL 
jenc, toeldje acccpttrt nmrb*n, nom 3 e'|pu [( 
ber 51nnal;mc auiĄ fiir ba? f f. Slerar t)E 
pflidjtenb.

Wien, aut 30 3antter 1885.

31. 900. (922 l ^ 1
A u s z u g

au? bem @tnfattf?=2lnifo ber f. f. 3nteni)(1I,! 
be? 11 SJorp? K J. Nr. 900 ex 1885. ,, 

Beim f. f. 9Jiilttdr=Berpfleg?=2Jfag [̂ 
Lemberg tnerben 1161, ©age: Etnia^l ., 
cin^unbert fei^yig ein 2Jłcter*3tntner 2BeiJCj, 
3wibacfme^le? benoiigt, łoclcf)e naĄ faufu^L 
fĄcr Ufance im SSBege be? frei^anbigen 
faufe? bi? Enbe 2Jłai 1885 yu befĉ flll - 
fommen. ^

^terauf iReflefttrenbe ^aben t£)re neu', 
gelten, mit einer ©tcmpelmarfe d 50 \
ftempelten Berfauf?antrage unter AnscbJ11̂  
non Mehlmuster, tnelĄe minbefteni ber 2% 
5 bet Budapester ©ampfmit^len entfptf .̂j 
miiffen, bi? langften? 20 bm. Barmittag? j  
llf)r direkte ber f. f. Sntenbany be? 11 '
etnyttfenben. ,

2)ic na^ere Bebingungen ffinnen bei « 
norbenannten Bel)orbe taglicfi non 9—1 % 
au? bem fiir biefe? S?auf?gefdjaft au?gefefL, 
ten Ufattye*§eft dto Lemberg nom 5 
entnommen tnerben.

Bon ber !. f Sntenbany be? 11 
Lemberg, am 7 gebruar 1885..
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Ł* 11961.
Upadłości.

(885)p i .   ̂ }w "• obwodowy jako handlowy
Złoczowie podaje do wiadomości, że do

^eprow adzenia konkursu do majątku Szabsy
uwena, w miejsce dotychczasowego ko-

kn«frZa’ c‘ k ' adjunkt Garfein komisarzem
ursowym zamianowany został.
^łoczuw, ^Qja p3 grudnia 1884.

L ‘ n C6°k a (8 8 6 )w \  obwodowy jako handlowy
w Złoczowie podaje do wiadomości, że do 
Przeprowadzenia konkursu do majątku Este-
misarJ1̂ ! ! 1 ?  m(e.)sce dotychczasowego ko- 
koni™- ’ adjunkt Garfein komisarzem 

^  owym zamianowany został 
Złoczow, dnia 13 grudnia 1884.

L- 8874.
Cele (8911

sobu sp ie? ie£ T aZięci? r \ Wały- C° ?°, T -aktyWalnvcb zaległych wierzytelności
nera w Jaśle  y konkursowei Majera Kan-
tejie masy, niniejszem zar/.ądcę
wierzycieli u la* wierzycieli i wszystkich 
gmachu sade„ dalnycb do me§° biura w
lego ]8 8 ś y“  w Jaśle  na dzień 20 lu-

T„ i ’ 0 godzinie 10 rano.
C t  ’ , “ a 24 listopada 3 884.

sędzia powiat, jako kom. konk

L‘ 93c  k ^  (880 2 - 3 )
otwiera ™ n ,  obwodowy w Rzeszowie
czain^r i ? y §• 62 ust. 1 ust. konk. zwy-
też w k rak ch ^  1° Całl g ° ruchumt‘g° jako
z 25 crnUr. których ustawa konkursowa 
18fio 1 -  . 1868, nr. 1 dz. u. p. z r
majatku rT S 6’ Położoaeg° nieruchomego
neio ? Bergera niePr°tokołowa­
łówie i do l?pa towarów ^ laznych  w Soko- 
aawia jako l A Wania tym konkursem usta- 
sarb; komisarza konkursowego c k 

’  Sokołowie® E dk
nowego M w i.to  KMtk?’ ia t" Umeza- 

cieli b „ ! r a S1<* Zatem wszystkich wierzv-
« g  m  T f f '  * v r lkie ™ e z “ ■
nawet g d jb j  m  d, ,p0ć h '“i ”!i“  ,r«»«ze»ia, 
w toku do dniu fin Z ycn Sp° r J'aki był 
konkursowej pod P o p isó w  ustawy
‘■mi. Ą T *  p“ S r““ h“ l™ 0
powiatowym w Snt,b i i sądzie
sądzie zgłosih i l  ’ ? b W tutej«zjm

powiatowym w Ł f ”  c ' '20 kwietnia 188?  fe°kołowie na dzień 
łudniem do likwidan ° g°nZ' • 10 przed p0‘ 
który zarazem jako7er°g° j ^ “ ^ o n y m , 
znaeza, nrzed ™ termin ugodowy się wy- 
konkursowym riłvymi®n.ionym komisarzem
swych pretensyi Wykazali. 1 pierwszeństwo

którzy w ferzyt^nlz0- bt*dzie wierzycielom,
-  t ,r  T e S ? ' SWe . ^ “ H . -y b rać
masy tegoż zasten w . “ leJsce zawiadowcy 
innych mężów s w e ^  1 wydzialu wierzycieli

Do potw- l g° zaufania- 
wiadowcy m a «  n i a , tymczasowego za-
nowego zawiadowp Względaie do wyboru 
i wydziału wierzycmi111381; g°-Ż zast^ ,cy’ 
k. sądzie powiatowi ^ n a w i a  się w c. 
na dzień 18 i wym w Soaołowie termin 
łudniem^ I I  k£ eg0 188d- o lO  przed po- 
rza konkursowego? T 'erfyciele do komisa- 

Wreszcir zgłosjc się mają. 
po za obret zJWa się wierzycieli, którzy
abvm ies7b miasta Sokołowa mieszkają,
S 2 ‘Ł *  f?ołor  §edvż w nwD ■ sądowych zamianowali 

« “ »  n.i ich kosat i
wie ustanowionym. dl* “ ich

Z sio S : t  5JŁ5S
u" sdowei ”G*-

Rzeszów, dnia 5 lutego 1885.

L 1600. -̂gg  ̂ 2— 3)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu ot­

wiera niniejszem konkurs na wszelki rucho­
my, gdziekolwiek znajdujący się i na cały 

leruchomy w krajach, w których ustawa 
konkursowa z dnia 25 grudnia lb68 obo-
tiihZUje’ znaj duj^cy si§ majątek ChasklaTei- 
joioaum dzierżawcy dobr w Sieniawie i rnia-
k o m 'C" sędziego powiat, p. Unickiego 
oni lsarzem konkursowym z poleceniem, ażeby 
p eczętowanie i spisanie masy konkursowej 

Datychmiast przedsięwziął, 
s . lymezasowym zarządcą masy konkur- 
w .^ ^ n u je  się p. Welle,’ Laufer kupca 
a, phleaiawie, i wszystkich wierzycieli wzywa, 
10 .k m in ie  dnia 20 lutego 1885, o 
rzytdn I ? 6 rano> z dowodami swych wie- 
zarzadc°SC1 d â s tw ierdzen ia  tymczasowego 
masy j y. ma,sy, lub wyboru innego zarządcy 
działu ^ g°Z Zas.^P cy tudzież wyboru wy- 
sowego w obec komisarza konkur-

Dla stawili. 
konkursowe?°SZen*a wierzytelności do masy 
marca wyznaeza się termin do 18
którzy do m ks? u , ym terraiuie wszyscy, 

masy konkursowej żądania mają

wierzytelności swe, chociaż by się nawet 
| o nie spór już toczył, w sądzie tuteiszym 

a to tempewniej zgłosić mają, ileźe ich w 
razie przeciwnym skutki prawne ustawą kon­
kursową zagrożone dosięgną.

Na terminie wyznaczonym, na dzień 
16 kwietnia 1885, o 10 godzin e przed po­
łudniem, do likwidacyi zgłoszonych preten- 
syi i do możebnej ugody przed p. komisa­
rzem konkursowym zawrzeć się mającej, 

j winni wierzyciele płynuość zgłoszonych po- 
j przednio wierzytelności, oraz porządek w 

którym do zaspokojenia przyjść mają w obec 
komisarza konkursowego wykazać.

; Na tymże terminie wolno jest wierzy­
cielom  w miejsce dotychczasowego zarząd* y 

masy tegoż zastępcy i wydziału wierzycieli 
inne osoby swego zaufania powołać, 

i Nakoniec podaje sąd do wiadomości, 
iże dalsze ogłoszenia w tej sprawie konkur­
so w ej nastąpią przez dziennik urzędowy „Ga­

zety Lwowskiej11.
! przemysł, 5 lutego 188o.

Rozmaitê bwieszczenia.
L. 16738. p  (889 8 - 8 )

O. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 
wiadamia Petronelę Sełdel z życia i miejsca 
pobytu nieznaną tudzież spadkobierców ich 
z imienia z życia i miejsca pobytu n iezna­
nych że Samuel Ringel przeciw niej o in- 
tahulacve prawa własności 1|30 części real­
ności pod 1. k. 124 w Przemyślu położonej 
nozew wytoczył, na co-uchwałą z dnia dzi­
siejszego do 1. 16738/84 pozwanym wniesie­
nie pisemnej obrony do 30tu oni polecono.

Oraz postanowił sąd dla tej pozwanej 
kuratora w osobie p. adwokata dra. Smutne­
go z zastępstwem p. adwokata dra. Rosen- 
bacha i poleca pozwanym, ażeby co do swej 
obrony z kuratorem się porozumieli, lub in­
nego pełnomocnika sądowi wczas przedsta­
wili inaczej skutki zaniedbania- sami sobie 
nrzypisać będą musieli.)

Przem yśl 7 stycznia 1885.
Z  c, k. sądu obwodowego.

L. 16945. (895 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Stryju zawia­

damia z życia i miejsca, pobytu nieznanych 
Józefa Janusiewicza i Frydryka Altheima iż 
Józef Lauterbach p o i dniem 14 listopada 
1884 do 1. 16945 o zniesienie wspólnej w ła­
sności realności r*r. 43 na Lawach w Stryju 
skargę wniósł wskutek czego termin na dzień 
25 lutego 1885 o godzinie 10 rano do roz­
prawy ustnej wyznaczonym został, ustana­
wiając dla nich tutejszego adwokata dra 
Baczyńskiego kuratorem ad aotum a substy­
tutem p. adwokata Błońskiego.

Przypomina się zatem zapozwanym a- 
żeby na powyższym terminie albo sami oso­
biście stanęli albo ustanowionego dla nich 
lub też obranego przez nich innego zastę­
pcę należycie poinformowali, gdyż inaczej 
z zaniedbania tego wynikające skutki sami 
sobie przypisać by musieli.

Stryj, dnia 28 grudnia 1884.

(837) 
w

L. 18419.
C. k. sąd obwodowy jako handlowy 

Tarnowie, podaje niniejszem do pubbicznej 
wiadomości, iż Prezydynrn c. k. Namiestnic­
twa we Lwowie za zniesieniem się z tut są- 

. “  obwodowym pszeznaezyło do ogłasza- 
“ la wpisów do rejestru Towarzystw zarób 

owych i gospodarczych zaciągnąć się ina- 
J%cych na ro). Gazeta Urzędową Lwo-
wską i Wiedeńską.

w Tarnowie dnia 31 grudnia 1884.

Ll 6 646. “  (911 1— 3)
n - . sąd pow;atowy w Busku wzywa
13 ie? Z.em a >ewiadomogo właściciela klaczy 
w kaszta>iowatej, gospodarskie) rasy,
m an! m iku 1882 w Grabo wie przytrzy- 
koni? zarzAdzając publiczną sprzedaż tego 
poor na Jednym term inie dnia 18 lutego 
sie nr(Kg° . 19 ’r^no w tutejszym sądzie 
czenia y r) “ Ri ac%> aż -by do roku od 3 umiesz- 
wscd"1' 6 • W S'azocie lwoskiej swe prawa 
na knnn tntejiszJrai wykazał, poczem jemu ce­
zie t i  wyńsną będzie, w przeciwnym ra 
nie ° Wa kasy rządowej złozoną zosta- 
eo *wł zast.rzeżeniem prawa dla niewiad -me- 
c -i ase,ciela, poszukiwać na drodze prawa 

nego roszczeń swoich przeciw Skarbo 
edykt PrZeebi8u ;̂ ta lilt °d dnia, w którym 
gazetach raZ r̂zec* "mieszczony będzie w

Busk 5 lutego 1885.

Księgi gruntowe.
L. 350. (909)

Arkusre posiadani* gminy katastralnej 
Starnuia, celem założenia księgi gruntowej 
sporządzone złożone są wraz z odnośnymi 
aktami w kancelaryi komisyi hipotecznej 
w Staruni, do powszechnego przeglądu.

Dalsze dochodzenia w razie wniesie 
nia zarzutów przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania, na dniu 12 lutego przeprowadzo­
ne zostauą.

Stanisławów, dnia 7 lutego 1885.

L. 303. (890)
Akta założenia ksiąg gruntowych dla 

gminy katastralnej Jeżów z przyległ- Moroń 
i Wilczyska, składa się do przejrzenia w są­
dzie tutejszym.

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku­
szów posiadania, mogą być wnoszone do 
dnia 19 lutego 1885.

C. k. komisya hipoteczna.
Grybów, 4 lutego 1885.

D o n i e ś  e n i s .  p  r y  w  a t u  e .

L. 4011.  ̂ (857 3 - 3 )

Ogłoszenie konkursu,
W myśl^ uchwały rady miejskiej z dnia 

15 stycznia 1885, ogłasza się niniejszem 
konkurs na posadę rewidenta techniczno-ra 
chunkowego przy M agistracie krakowskim 
z płacą 1400 złr. i dodatkiem służbowym 
200 zł rocznie.

Kandydaci ubiegający się o tę posadę, 
winni do 28 lutego b. r. wnieść do rady 
miejskiej podania, zaopatrzone w dokuinenta 
wykazujące wiek, poddaństwo austryackL, 
teoretyczne i praktyczne wiadomości tech 
niczne, oraz świadectwo złożonego egzami­
nu z rachunkowości państwowej.

Instrukcja dla rewidenta techniczno 
rachunkowego, uchwaloną została przez ra ­
dę miejską na posiedzeniu 15 stycznia 1885, 
i zamieszczoną będzie w dzienniku rozpo­
rządzeń miasta Krakowa.
Z Magistratu stół. król miasta Krakowa 

dnia 25 stycznia 1885.

b . 7 8 »  (8 5 8  3 — 3)

Ogłoszenie licytacji.
Na mocy reskryptu wys. Wydziału 

krajowego z dnia 20 stycznia 18fc5 do 1 
2722, rozpisuje się niniejszem celem wydzie­
rżawienia prawa poboru myta kopytkowego 
udzielonego gminie miasta Kołomyi Najwyż- 
szem postanowieniem Jego Ces. i król. 
Apostolskiej Mości z dnia 28 grudnia 1884 
na lat trzy, to jest od 1 marca 1885 a 
względnie od dnia oddania w posiadanie do 
końca lutego 1888, publiczną licytację na 
dzień 16 lutego 1885.

Licytacja ta odbędzie się w pomieuio- 
nyrn dniu wr biurze urzędu gminnego, przy 
której oferty tak ustne jak i pisemne przyj- 
mywane będą tylko do godz. 12 w południe.

Jako cenę wywoławczą ustanawia się 
kwota 8000 złr. wyraźnie ośm tysięcy złr. 
w. a,, jako czynsz roczny za wszystkich 12 
zapór mytniczych od której to kwoty lOprc. 
ma być jako wadyum do ofert dołączone.

Wolno jednakowoż licytować i na po­
jedyncze zapory mytnicze.

Zatwierdzenie ofert zawisło od Rady 
gminnej.

Waruuki dotyczące tej licytacji przej­
rzane być mogą w urzędzie gminnym w go­
dzinach uizędowycb

Zwierzchność miasta
Kołomyja dnia 3 lutego 1885.

Burm istrz:
Dr. Traćhtenberg

Smarowidło
do osi żelaznych.

Oliwę maszynową
d l a

L O K O U I O B I L ,

mlocarni ręcznych, 
T A R T A K Ó W ,  

młynów parowych 
i wodnych

i w ogóle do każdego innego 
użytku w gospodarstwie, tak hur­
townie jakoteż i częściowo, pole­

cają po najtańszych cenach

I k w o w i e ,
R ynek l. 38.

Skład fabryczny FARB, LAKIE­
RÓW, POKOSTÓW, CHEMIKALII, 
KISZEK GUMOWYCH I  ARTYKU­
ŁÓW BROWARNICZYCH, o r a z  

l i a s i d e l  m a t c r y a ł ó w .
_______________________________ (489 14—?)

Świeże deserowe
winogrona hiszpańskie

po 1 złr. 60 ct. kilo.
J a b l b a  tyrolskie, po 6, 8, 10, 12 i 15 ct.

sztuka.
M a n d a r y n k i  portugalskie po 10 ct. sztuka 
O ru s ^ - lc i  tyrolskie po 80 ct. kilo.
M a r o n y  tyrolskie, po 44 ct. kilo.

k a l a f i o r y  po 60 ct. kilo. 
R o d a n k i  malaga, po złr, 1.80 i 2.40 kl. 
M i g d a ł y  w łupinkach, po złr. 2.40 kilo. 
F i g i  smyrneńskie, po 96 ct i złr. 1 20 kio. 
f t a t f t j l e  marakońskie, po złr. 2 40 kilo.

„ aleksandryjskie po 80 ct. kilo. 
Ś l iw k i  bordeaus imperiale, po złr. 1.60 kl. 

„ tureckie suszone, po 48 ct. kilo.
„ węgierskie suszone, po 40 ct. kilo.

Pru?&<plkl gotyckie obierane, po zł. 1 kilo. 
G r u s z k i  suszone, obierane, po złr. 1 kilo. 
B r z o s k w i n i e  suszone obier., po zł. 1.20 kl. 

i W i s z n i e  suszone, po 96 ct. kilo. 
j G r z e c h y  tureckie podłużne, p» 96 ct. kilo 

„ tureckie okrągłe, po 64 ct. kilo.
„ wołoskie, po 40 ct. kilo.
„ francuskie grenoble, po 88 ct. kl.
„ amerykańskie trzygraniaste, po

64 cent kilo. (7403 13 ?)
poleca handel

Si. Markiewicza
*cie T.r-sjimi,e .Rf/we.fc l .  4 2 ,

Nr. 2 498 Towarzystwo

kolei źelaz. Lwowsko-
c. k. uprzyw.

(903 1— 2)

Czenńowiecko-Jasskiej

Na rok 1885 rozpisuje się w drodze ofert

żwiru, kamienia, cegły, wapna, gipsu, kołów dębowych, 
dźwigni, stylisk narzędziowych, łopat drewnianych, kółek 
do taczek, parkietów, gontów, mioteł, szczotek, słom y, 
konopi czesanych , węgla drzewnego, terpentyny, m azi, 
swiee łojowych i mydła.

Oferty ostemplowane, opieczętowane i zaopatrzone w na­
pis „Oferta na dostawę rozmaitych materyałów“ należy 
wnieść najpóźniej SIO lu t e g * ©  r .  fe g * Ó d % !n y  lite j
p i- iK e d  p o ł n d n i e f f i i  do dyrekcyi ruchu we Lwowie 
równocześnie zaś jednak oddzielnie uiście przy kasie zbioro­
wej tejże dyrekcyi wadyum w wysokości 10 % wartości 
ofiarowanej dostawy.

• ^ościowe, postanowienia licytacyjne i warun-
i dostawcze, mogą bye przejrzane w biurze zarzadu 

materyałow we Lwowie, lub też za uiszczeniem należy- 
tosei pocztowej przesłane na wskazano miejsce.

Lwów, dnia 6go lutego 1885.
B y r e k c y a  r u c h u .



7
L. 555. (799 2 - 3 )

C. k. sąd powiatowy w &zczercu za­
wiadamia, że celem zaspokojenia sumy 360 
złr. zpn. przez Towarzystwo zaliczkowe 
lwowskie przeciw Michałowi Senynyszowi 
wywalczonej przedsięweźmie w tusądowej 
kancelaiyi w dniach 26 lutego, 26 marca i 
23 kwietnia 1885 każdym razem o godzinie 
10 przed południem przymusową przetargo­
wa sprzedaż realności dłużnika pod lk. 44 
w Nikonkowicach położonej wykazem hip.
1. 87 objętej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza 
cunkowa 3016 złr. poręczne 302 złr.

Na pierwszych dwóch terminach real­
ność rzeczona tylko za lub wyżej ceny szacun­
kowej na trzecim zaś także niżej ceny sza­
cunkowej jednak ty k o  za taką cenę, która 
wierzytelności na niej ciężące pokryje, sprze­
daną zostanie. Gdyby takiej ceny nie uzy­
skano ustanawia się do ułożenia warunków 
ułatwiających termin na 23 kwietnia 1885 
o godzinie 3 po południu.

Dla wierzycieli, którymby uchwała li­
cytacyjna doręczoną być nie mogła lub któ­
rymby prawo hipoteki na powyższej realno­
ści po 13 stycznia 1885 uzyskali, ustanawia 
się p. Józefa Gryczmanskiego ze Szczerca 
kuratorem.

Resztę waiunków licytacyjnych, wykaz 
tabularny i protokół oszacowania przejrzeć 
można w tusądowej registraturze.

Szczerzec, 20 stycznia 1885.

akc. Bankn hipotecznego pto 580 zł. 66 ct. 
wa. zpn. pod warunkowo w tutejszo - sądo­
wej uchwale z 29 maja 1884 1. 476-3 usta­
nowionymi jednak także niżej eeny wywo­
łania w kwocie 2668 złr. wa. i za jakąkol­
wiek cenę, oraz że wadyum na 5prc. ceny 
wywołania zniżone zostało.

Z c. k. sądu powiatowego.
Jaworów, 30 grudnia 1884.

małżonków Dewiszek własnej.

L. 7506. (735 2 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Przeworsku po­

daje do publicznej wiadomości że celem z a ­
spokojenia pretensji Galicyjskiego Zakładu 
kredytowego ziemskiego w Krakowie w kwo­
cie 900 złr. odbędzie się egzekucyjna^ pu ­
bliczna sprzedaż realności pod nk 16 i 123 
lwh. 87 i 200 ksiąg gruntowych gminy ka­
tastralnych Ubieszyn objętych na rzecz m a­
sy spadkowej Jana Krokosza zdntabulowanej 
a obecnie do sukcesorów ś. p. Jana Kroko­
sza, Agnieszki Bichajło Antoniego Krokosza 
Katarzyny Krokosz i Reginy Krokosz nale­
żącej w dniach 13 marca 1885 17 kwietnia 
1885 i 15 maja 1885 zawsze o 10 rano w 
tutejszym sądzie,

Na pierwszych dwóch terminach sprze­
daż nie nastąpi niżej ceny wy w Ja n ia  a na 
trzecim terminie nie poniżej sumy wyrówny 
wającej wszystkim, realność tę obciążającym 
długom hipotecznym.

Cena wywołania wynosi 2000 złr. wa. 
Wadyum 200 złr. Kuratorem masy spadko­
wej Jana Krokosza ad w. dr. G»berle nie­
wiadomych wierzycieli zaś dr. Gottieb w 
Jarosławiu, Resztę warunków przejrzeć mo­
żna w registraturze sądowej,

O. k. sąd powiatowy 
Przeworsk, 10 listopada 1884.

L. 6942. (622 2 - 3 )
Sieniawski c. k. sąd powiatowy przed- 

sięweźmie w zabudowaniu sądowem celem 
zaspokojenia wierzytelności c. k. uprzyw. 
galic. akc. banku hipotecznego w Lwowie 
w kwocie 351 zł. 64 ct. z pa., egzekucyjną 
sprzedaż realności pod 1. 332 w Sieniawie 
w powiecie sądowym Sieniawskim w Sta­
rostwie Jarosławskiem położonej wedle dom. 
tom. Iii p 615, 616, 617, n. 4 haer. Sa­
muela i Chany Gross własnej w dniu 12go 
marca, 23 kwietnia, 15 maja 1885, zawsze
0 10 godzinie rano w drodze publicznego 
przitargu, cenę wywołania stanowi wartość 
przy udzieleniu pożyczki bankowej przyjęta 
w sumie 7000 zł., wkład wynosi 700 zł.

Warunki licytacyjne i wyciąg tabu­
larny mogą być przejrzane w tusądowej 
registraturze.

O czem się wierzycieli niewiadomych
1 tych którzyby prawa na tej realności po 
20 lipca 1884 nabyli i którymby uchwała 
niniejsza dla jakiejkolwiek bądź przyczyny 
wcześnie lub wcale d ręczoną być nie mogła 
przez k ratora Dawida Weiss z Sieniawy i 
przez niniejszy edykt uwiadamia.

Sieniawa, 31 grudnia 1884.

L. 10484. (850 2 - 3 )
C- k. sąd powiatowy w Sanoku wyzna­

cza do relicytacji realności pod h .  8/24 w 
Woli krecowskiej Waśka Wolańskiego w ła­
snej na zaspokojenie pretensyi Zakładu kre­
dytowego włościańskiego 52 złr. 73 cnt. i 
17 ra t po 6 złr. wa. zpn. jeden termin na 
27 lutego 1685 o godzinie 9 rauo, na któ­
rym rtalność rzeczona za jakąbądź cenę 
sprzedaną będzie.

Cena wywołania 150 złr wa. wadyum 
wynosi 15 złr. w. a.

Resztę warunków i akt oszacowania w 
registraturze do przejrzenia.

Sanok, dnia 3L grudnia 1884.

L. 3462. (844 2—3)
C. k sąd powiatowy w Dukli zawia­

damia źe celem zaspokojenia sumy 100 zł. 
wa. zpn. odbędzie się 23 lutego, 23 marca 
i 2 i kwietnia 1885 każdym razem o lOtej 
godzinie rano przymusowa sprzedaż gruntu 
poi lk. 64 w Jwli ciała tabularnego niesta- 
nowiącego, Antoniego Kordysia własnego na 
rzecz Szyji Parnesa.

Cena wywołania 175 złr. wa. Wadyum 
lOprc. od ceny wywołania. Resztę w arun­
ków można przeglądnąć w registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Dukla, dnia 9 października 1884.

L 7063. _ (846 2— 3)
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egze­

kucyjną" sprzedaż 5/6 Jana Surmy własnych 
części realności w Witkowicaeh pod nk. 92 
położonej, na posrycie pretensyi Jana Kop­
cińskiego w sumie 100 zł. zpn. w sądzie w 
3 terminach w dniach 2 marca, 7 kwietnia 
i 7 maja 1885 każdym razem o godzinie 10 
rano. Cena wywołania 1734 złr. 55 et. w a­
dyum 173 złr. 50 cnt. Kuratorem dla nie­
wiadomych ustanowiono p W ładysława Po- 
drońskiego c k. Notaryusza w Kętach.

Kęty, 30 listopada 1884.

L. 15056. (608 2—3)
C. k. sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Tarnopolu podaje do publicznej 
wiadomości, że na zaspokojenie sumy 98 
zł. z pn. przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. k. 37 w Borkach wielkich położonej, 
wedle wykazu hipotecznego 1. 358 Grze­
gorza Szkodzińskiego własnej, w tutejszym 
sądzie w drodze publicznej licytacji na 
rzecz c. k. uprzyw. Zakładu kredytowego 
włościańskiego w likwidaeyi 

I 20 marca,
II. 24 kwietnia i 

III. 28 maja 1^-85, 
każdym razem o godzinie 9 rano, z tein 
przedsięwz ętą zostanie, źe na pierwszych 
dwóch terminach realność ta tylko za cenę 
wywołania 200 zł. lub wyżej tejże, zaś na 
trzecim term inie także i niżej ceny wywo­
łania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków, tudzież wyciąg hi­
poteczny realności przejrzeć można w tu ­
tejszej registraturze.

Tarnopol, dnia 9 września 1884.

L. 46945. (635 2—3)
Krakowski sąd delegowany miejski 

ogłasza, iż ceieni zaspokojenia należytości 
Towarzystwa Zaliczkowego w Krakowie w 
kwocie 299 zł. 89 ct. z pu. odbędzie się w 
gmachu sądowym w dniach 16 marca, 16 
kwietnia i 20 maja 1885 o godzinie lOtsj 
rano egzekucyjna licytacja realności 1. 15! 
w Mogile położonej, Jakóba Firny własnej.

Genu wywołania 1546 zł. 2 ct., wa­
dyum 155 zł.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa­
runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli 
i strony na 20 maja 1885 o godziaie 4 po 
południu.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adw. dr. Rothwein z 
substytucją adw. dra Borońskiego w K ra­
kowie.

Kraków, 29 grudnia 1884.

L. 16941. (823 2 - 3 )
Egzekucyjna licytacja realności i  u 

liana Gomol ńskiego nr. tab 752 i 563 
kons. 752 i 731 w Brodach na rzecz c. k. 
gal. akcyj. Banku hipotecznego we Lwowie 
pto 506 zł. z pn. odbędzie się dnia 23 lu ­
tego 1885 o 10 godzinie z rana w biórze 

’ nr. 2 za jakąbądź cenę kupua.
Wadyum 5 prc. ceny szacunkowej 

| 22.500 zł.
Reszta warunków w registraturze. 
Kuratorem późniejszych lub niewiado­

mych wierzycieli adw. dr. Braun w Bto 
' dach.
i C. k. sąd powiatowy

Brody, dnia 31 grudnia 1884.

L 11956. (845 — 3)
Odnośnie do tutejszo sądowego edyktu 

z dnia 29 maja, 1884 1 4763 ogłasza się 
że na dniu 2 marca 1885 o 10 godzinie ra ­
no odbędzie się w tutejszym sądzie przy­
musowa sprzedaż licytacyjna realności pod 
nr. 44 w Jaworowie położonej Teresy Bu- 
dzickiej własnej na rzecz c. k. uprzyw. gal.

Gazeta Lwowska Nr. 32 z dnia 10 lutego 1885.

L. 150. (816 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Samborze 

ogłasza, że w dniach 5go marca 1885, 9go 
kwietnia 1885'i 7 maja 1885 każdym razem 
o godzinie lOtej przed południem odbędzie 
się w tymże sądzie na rzecz kasy oszczę­
dności miasta Sambora celem zaspokojenia 
dłużnej sumy 2525 zł. 97 ct. w. a z pn. 
przymusowa sprzedaż w drodze publicznej 
licytacyi realności pod lk. 21/20 w Samborze 
w dzielnicy miejskiej położonej wedle dom. 
V str. 301 poz. 20/27 własn. Jana i Sabiny

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
! cunkowa 10.820 zł. w. a., zaś wadyum 

10 prc. takowej.
Realność ta zostanie na pierwszych 

dwóch terminach tylko za lub wyżej ceny 
wywołania, na trzecim zaś i niżej tejże 
lecz nie niżej sumy 7000 zł. w. a. sprze­
daną.

Niewiadomych z miejsca pobytu wła­
ścicieli rzeczonej realności Jana i Sabinę 
małż. Dewiszek uwiadamiamy przez usta­
nowionego dia nich ts. uchwałą z 20 marca 
1883 1. 2998 kuratora adw. dra Kohna, 
zaś niewiadomą z miejsca pobytu Albinę 

j z Terleckich Brenner i tych wierzycieli, 
którymby uchwała dozwalająca publiczną 
sprzedaż tej realności lub późniejsze w tej 
mierze zapaść mające uchwały wcale nie 
lub n.e należycie doręczone zostały i tych, 
którzyby po dniu wydania wyciągu tabular­
nego jakie prawa do rzeczonej realności 
nabyli i do tabuli weszli uwiadamiamy 
przez ustanowionego kuratora adw. kr. dra 
Steuermanna z substytucyą adw. kr. dra 
Fitternika, w Samborze zamieszkałych i 
przez edykfa.

Resztę warunków licytacyjnych, wy- 
c'ąg tabularny i akt ocenienia można przej­
rzeć w tusądowej registraturze.

Sambor, 20 styczuia 1885.

C. k. sąd powiatowy 
Śniatyn, dnia 30 grudnia 1884.

(718 2 -3 )

L. 12759. (790 2— 3)
O. k s .d  obwodowy w Kołomyi po­

daje do wiadomości, że na prośbę c. k. 
uprz. gal. akc. banku hipotecznego, dozwo­
loną została w celu ściągnięcia 3 rat po­
życzkowych po 1320 zł. z pu., egzekucyjna 
sprzedaż przymusowa prz^z liejtacyę pu­
bliczną dóbr Czerneliea z przyległościami, 
Kocówka, Androchówka, Podzamcze i Wino- 
gród, w wyk. hip. 159 na karcie własności
B. pod 1. p. 8 i dóbr Czerneliea II I  z przed­
mieściem Andruehewka w wyk. hip. 161 na 
karcie włas. B. pod 1. poz. 5 jako własność 
dłużnika p. M ikoLja Petrowicza nietabulo- 
wanych położonej w dniach na dzień 6go 
marca i 10 kwietnia 1885 na godz. 10 z 
rana wyznaczonych terminach, że pomie- 
nione dobra na tych dwóch terminach 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej w 
kwocie 140.000 z ł ,  która służyć będzie oraz 
za cenę wywołania zostanie sprzedaną, że 
ka-dy chęć kupienia mający obowiązanym 
będzie kwotę '4.000 zł. do rąk komisyi li­
cytacyjnej złożyć, że dla wszystkich tych. 
którym by uchwała licytacyjna doręczoną 
być nie mogła, lab którzyby na rzeczoną re ­
alność później prawa rzeczowe nabyli, ku­
ratorów osobie si.dwj dr. Zakrzewskiego został 
ustanowionym, wreszcie że akt, oszacowania 
w mowie będącej realności, tudzież bliższe 
warunki licytacyjne w ts. registraturze 
mogą być przejrzane.

Gdyby przy powyższych terminach 
dóbr za cenę szacunkową nie przsdano, wy­
znacza s ę dla ułożenia warunków licyta­
cyjnych termin na, 10 kwietnia 1885 o 4tej 
godz. po połudn u

Kołomyja 31 grudnia 1834.

L. 58695. (780 2— 3)
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu I. piętro, 
odbędzie się dnia 26 marca 18:-5 o godzi­
nie 10 przed południem, przymusowa publi­
czna sprzedaż w drodze przetargu połowy 
realności jod 1. 1373/4 we Lwowie położo­
nej, wedle ksiąg tabuli miejskiej Dom. 66 
pa g 23+ n. 20 baer. dłużuiczki Go Idy Ros- 
neiowej władnej, w celu zaspokojenia wie­
rzytelności Józefa Niessnera w kwotach 404 I 
zł. 31 ct z pn. i 549 zł. 43 et. w. a. z pn. j 
że na tym terminie wspomniana połowa re­
alności także poniżej ceny szacunkowej 
3523 zł. 71 ct. a. w. za jakąkolwiek bądź 
cenę sprzedaną zostanie, że jako zakład 
(wadyum) złożoną ma być kwota 353 z ł , że 
wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i reszta 
warunków licytacyjnych przejrzeć lub odpi­
sać wolno w registraturze tutejszego sądu 
w godzinach urzędowych, nareszcie, że dla 
wierzycieli, którzyby po wydaniu wyciągu 
hipotecznego, to jest po dniu 27 marca 1884 
rzeczowe prawa na, wspomnianej połowie 
realności nabyli, lub którymby uchwały są­
dowe niniejszej sprawy egzekucyjnej doty­
czące, z jakiegokolwiek bądź powodu wcale 
nie, lub wcześnie doręczone być nie- mogły, 
adw. dr. Stand we Lwowie kuratorem, a 
jego zastępcą adw. dr. Sokal, także we Lw o­
wie, mianowany został.

Lwów, dnia 3 stycznia 1885

L. 8133.
O. k. sąd obwodowy w Rzeszowie p°‘ 

daje do wiadomości, że do przeprowadzenia 
przymusowej sprzedaży dóbr Bukowa vel 
Domostaw z przyległościami Katy, częśc 
Kotyły, Jarocia, Szyperka, Nalepy, Smutki, 
Mostki, Sokale, Jazy, Deputaty i Zdziary, 
Henryka Malinowskiego własnych, dozwolo­
nej uchałą c. k. sądu krajowego we Lwo­
wie z dnia 3 maja 1884 1. 19.191 celem 
Zaspokojenia wierzytelności w kwotach 906 
zł. 25 ct. i 906 zł. 25 ct z pn. c. k. upr&. 
galic. akcyjnemu Bankowi hipotecznemu na­
kazem zapłaty z dnia 7 października 1882
1. 39.509 przyznanych, wyznacza czwarty 
termin licytacyjny na dzień i l  marca 1885.

Sprzedaż ta odbędzie się w drodze p u 1 
bliezuej licytacyi w gmachu tut. sąd. pod 
następnemi ułatwiającemi warunkami:

I. Cenę wywołania stanowi suma 
105.810 zł. w. a.

Wadyum 10.581 złr. aw.
II. Dobra sprzedane zostaną za jaką 

kolwiek bądz cenę.
III. Dalsze warunki i wyciąg hipote­

czny przejrzeć można w sądzie tutejszym.
Rzeszów, 8 stycznia 1885.

L. 6527. _ (798 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi na zaspokojenie galic. zakła­
dowi kredytowemu włościańskiemu we Lwo­
wie resztującego kapitału dłużnego 178 zł. 
33 ct. w. a. z pn. przymusową publiczną 
sorzedaż realności lwh. 105 ks. gr. gm. kat. 
Niepołomice objętej, Jakóba Sokołowskiego 
własnej, w jednym terminie licytacyjnym, 
t. j. dnia 9 marca 1885 o godzinie 10 
przed południem.

Cena wywoławcza wynosi 350 zł.
W adrum  zniżone do połowy 17 zł. 

50 ct.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny tej realności przejrzeć mo­
żna w registraturze sądowej.

Niepołomice, 12 grudnia 1884.

L. 7340. (639 2 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej Towarżystwa 

zaliczkowego w Krośnie przeciw Szymono­
wi recte Semenowi Karczmarskiemu pto 150 
zł. z pn. rozpisuje się pod warunkami w tu- 
sąiowej uchwale z 13 stycznia 1884 1. 
11009 ustanowionemi, edyktami urzędowej 
Gazety Lwowskiej Nr. 98, 99, 100 z r. 1884 
ogłoszonemi z następującą modyfikacją ta­
kowych, mianowicie, że realność na jednym 
i ostatnim terminie za jakąkolwiek bądź 
cenę sprzedaną zostanie i że wadyum tylko 
16 zł. wynosi, które do rąk komisyi licyta­
cyjnej przed rozpoczęciem licytacyi złożone 
być ma. Ponowną egzekucyjną sprzedaż 
realności pod lk. 14 w Bonarowie położonej, 
wykazem hip. I. 24 objętej, dłużnika Seme­
na Kaczm arskiego własnej z terminem na 
dzień 10 marca 1885 godz 9 rano wyzna­
czonym, na który wzywa się chęć kupna 
mających.

C. k. sąd powiatowy.
Krosno, 12 listopada 1884.

L. 84S. (825 2—3)
W dniach 4 marca, 15 kwietnia, 13go 

maja 1885 zawsze o godzinie 10 rano od- 
będz e się w tut. sądzie licytacja gospodar­
stwa pod nr. 6! w Jastrzębiku, dłużuiczki 
Ahafii Bobak w łasnej, pto 20 zł. z pn. po­
łowy pretensyi Mikołaja Tyliszczaka.

Cena szacunkowa 150 zł.
Wadyum 15 zł.
Resztę warunków w registraturze.
Krynica, 28 stycznia 1885.

L. 12296. (460 2 - 3 )
W dniu 24 marca 1885 o godzinie iO 

przed południem, odbędzie sie przymusowa 
sprzedaż realności wykazem hipotecznym 1 
188 ks. głównej gminy Orelee objętej Wa­
syla Rawluka Iwan» własnej celem zaspo 
kojenia wierzytelności Leizora Ilenala w 
kwocie 200 zł. z pn.

Cenę wywoławczą stanowi kwota 1053 
ł . , wadyum tylko 53 zł. w. a.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony tusądową uchwałą z dnia 28 
grudnia 1884 1. 12.436 adw. dr. Eberm ann

L. 6428. (456 2— 3)
W c. k. sądzie powiatowym w Haliczu, 

odbędzie się dnia 26 marca 1885 o godz. 
11 rano sprzedaż połowy realności w Kozi­
nie pod ii. k. 12 wykazami hip. 1. 82 i 83 
objętej, dłużnika Kieryła Dutka własnej, na 
rzecz wierzyciela Moritza Ziffer pto 33 zł- 
19 ct w. a.

Na tym terminie będzie ta realność za 
cenę szacunkową 322 zł. lub i poniżej ta­
kowej sprzedaną.

Wadyum 16 zł. 50 ct. w. a.
Kuratorem dla niewiadomych wierzy­

cieli iest dr. Przesmycki w Haliczu.
Resztę warunków licytacyjnych i akt 

oszacowania w tusądowej registraturze przej­
rzeć można.

Z c. k. sądu powiatowego.
Halicz, dnia 19 grudnia 1884.

Pi

Kil,
mei

L. 426. (826 2—B)
Celem zaspokojenia pretensyi dr. Ber­

narda Ichheizera pto. 480 zł. z pn. odbędzie 
się w sądzie tutejszym dnia 18 marca 1885 
o 10 rano relicytacya połowy realności nie- 
tłbularnej 1. 315 w Krynicy, Antoniego 
Frenzla własnej.

Wadyum 38 zł.
Warunki przejrzeć można w sądzie.

C. k. sąd powiatowy 
Krynica, 30 stycznia 1885.
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Pierwsza węgiersko-galicyjska kolej żelazna. (747 1—3)

z

Ważny od 15. Lutego 1885.
Przemyśl-Chyró w  _  Zagórz — Mezo-Laborcz— Leg. Mihalyi.

Kilo
metr

9.1
3.8 
8.4
4.9 
7.8

9.7
9.7 
8.1

16.2
11.7

4.1
4.2

16.7 
6.8

10.6
13.8 
12.0
4.1

15.2
10.0
9.8
5.8

9.6 
5.8
8.6 
9.5

10.5
7.3 
7.7
5.4

S t a e y e

Lwowa
„ Wiednia .
,, Krakowa . 

Przemyśl (Rest.) .

wŁ”‘C S (tesst

Chyrów (Rest.) 
do Stryja 
ze Stryja

Chyrów (Rest) 
Starzawa 
Krościenko .
Ustrzyki . .
Olszanica 
Lisko-Łukawica 
Załuż . . .
Zagórz (R es t) . 

do Grybowa 
z Grybowa

Odjazd

Odjazd

Przyjazd
Przyjazd

Odjazd
Odjazd

Przyjazd
Przyjazd

Odjazd

Zagórz . . . .
M o k re ......................
Szczawne-Kulaszne 
Komańcza . . .
Łupków . . . .  
Vidrany . . . .  
Mezo-Laborcz (Rest.)

Odjazd

Mezo-Laborcz 
Radvany . . 
Koskócz . . 
Udva (Przyst.) 
Homonna

Prwyjazd

Odjazd

Przyjazd

Homonna . . . .  
Oermezo . . . . .  
Natafalva (Przyst.') . 
Nagy-Mibaly 
Banócz . . . . .
T. Terebes-Galszecs . 
Upor . . .
Welejte (Przyst.) . . 
Leg. Mihalyi (Rest.) 

d° S. Ujhely .
„ Kassa-Kaschau 
,, Szerencs 
„ Miskolcz 
„ Budapest 
„ Marin.-Sziget

Odjazd

Przyjazd
Przyjazd

Pociąg 
mięsz, 
N r-116
j. u. in.

kl.

C S

8.16
8.30
8 45 
9. 2
9 15 
9 35 
1.28

9.53 
10.18 
10.47 
l i i i  
11.55 
12 28 
12.39 
12 48

9.40
7.- 

pociąg 
mięsz. 
Nr. 15
I.II. III. 

kl.
1.18
1.53
2. 9 
2.45
3.29 
4. 5 
4.15

pociąg 
osob. 
Nr. 5 

i. n .m . 
kl.
4.25
4.54 
5.12
5.30 
5.40

Pociąg 
miesz. 
Nr,'118
i. ii. ni.

kl.

5.49

3.16
3.38
3.51
4.13
4.40 
5. 4 

10.20

Pociąg 
mięsz. 
Nr. 114
i. II. i i i . 

kl.

4.43
8.20 j

i 0.46"
8.20 
8.42 
8.54 
9 16 
9.36 

10 . -

10.20
10.46
11.16
11.48
12.38

1.21
1.34
1.45

pociąg 
mięsz, 
Nr, 13 
i. ii. i ii

kl.
2.27
3.20
3.50
4.46
5.44
6.36
6.48

7.18 
8. 2 
8.32 
8.56 
9.10

pociąg 
osob, 
Nr, 3

I .II. III,
kl.
9.40 
9.58 

10. 9
10.25 
10.41 
10.59 
11.12
11.26 
11.35 
12.24

3.20 
2.14 
4 16
9.— 

10. 5

pociąg 
mięsz, 
Nr, 17 
i. ii. iii. 
IV. kl.
12.17

1.—
1.81
1.55
2 9

4.13

Pociąg 
osob, 

Nr, 112
i. i i . i i i .

kl.

Leg. Jfeio-Laborcz—Zagórz -C h y ró w — Przemyśl.
o>
ao

3

5.4
7.7 
7.3

10.5
9.5
8.6
5.8 
9.6

5.8
9.8 

10.0 
15.2

4.1
12.0
13.8
10.6

6.8
16.7

4.2
4.1

11.7
16.2

8.1 .
9.7
9.7

7.8
4.8 
8.4
3.8 
9.1

S t a e y  e

Z Budapesztu .
„ Miskolcz . .
„ Szerens . .
n P- Ujhely . .
„ Marm. Sziget 
„ Kassa-Kaschau

Leg, Mihńlyi (Rest.) 
Velejte (Przyst.) . .
U p o r ............................
T. Terebes Galszecs
B a n ó c z ......................
Nagy-Mibaly . . . 
Natafalva (Przyst.) . 
Oermezó . . . .  
Homonna . . . .

Odjazd

Przyjazd

H o m o n n a ............................................. Odjazd
Udva ( P r z y s t . ) ...................................... .
K oskócz.................................................. „
R a d v M iy ............................................  „
Mezó-Laborcz (Rest.) . , . . Przyjazd

M e z o -L a b o r c z .................................. Odjazd
Yidrany .......................................
Ł u p k ó w ..................................................  '
K o m a ń c z a .......................................
Szczaw ne-Kulaszne...........................  „
M o k r e .................................................  ,,
Zagórz ( R e s t . ) ..............................Przyjazd

do Grybowa ...........................  „
z G r y b o w a ................................. Odjazd

Zagórz . . .
Załuż
Lisko-Łukawica
Olszanica . .
Ustrzyki . .
Krościenko
Starzawa .
Chyrów (Rest.) 

w Stryju 
ze Stryja

Chyrów (Rest.)
Dobromil . .
Nowe-Miasto (P rzyst .) .
Niżankowice . .
Hermanowice  ̂Przyst.)
Przemyśl (Rest.) . .

w Krakowie . .
w Wiedniu . .
we Lwowie . .

Odjazd

Przyjazd

Odjazd

Przyjazd

C e n y  j a z d y .

Pociąg 
osob, 
Nr, 4
I. II. III

kl.

8.15
2.49
4.34
7. 1

7.21
7.32
7.45
7.59 
8.17 
8.34 
8.49
8.59 
9.14

7.45
12.36

2.15
3.49

( T a T

9.19 
9.29 
9.46 

10. 3
10.27

pociąg 
mięsz. 
Nr. 14
i. ii. iii

kl. 
10.32 
10.44 
11.31 
12. 3
12.27 
12.43

1.17 
[ 7.40

Pociąg 
osob, 
Nr. 2

I.II. UL 
kl.

12.37
4.35
4.44
4.57 
5.11 
5.28 
5 44
5.58

Pociąg 
mięsz. 
Nr, 18
i. i i . i i i .
IV. kl.

n o
10.18 

4 44

6.10
6.2-5
“P

pociąg 
mięsz, 
Nr, 12 
i. ii. iii

kl.
6.40 
6.54 
7.19 
7.44 
8 20

7 -
pociąg 
mięsz, 
Nr. 115
i. II. III. 

kl.
1.39
1.48 
1.58
2.27 
3. 8
3.27
3.48 
4 8

Tg I o]

4.16
4.39
4.53
5.10
5.19
5.38
5.10 
7.18 
9. 7

8.40 
8.56 
9 54 

10.47 
11.17 
11 37 
12.15

pociąg 
mięsz 
Nr 113 
i. ii. m

kl.
12.40
12,53
1.10
1.52
2.50 
3.16 
3.44
4. 7

11.20 
4 25
4.51
5. 6 
5.28 
5.39
6 . -
2.33

11.13

V 10 
9 30 
9 52 

10.18 
10 52 
11.28 
11.51 
12 12 
12.37

1X49
1. 5 
1 37
2. 9 
2.52

pociąg 
mięsz 
Nr, 117

I. II. III. 
kl.
5.16
9.37 

10. 4 
10.19 
10.43 
10.54 
11.15

pTT
pociąg
osob.

N r .l l l
i. ii. m .

kl
11.46! 
11.5K 
12. 6 
12.31 

1. 2 
1.18 
1.36 
1.53 
5 15

pociąg 
miesz, 

Nr. 119
i. li. iii. 

kl.

2.—
5.40
6 . 9 
6.24 
6.46 
6.57 
7.18
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Krajcarów, notami

G a t u n e k  p o c i ą g ó w 1. 1 IL 1 HI IV.

k 1 a s a

Pociągi osobowe ..............................................................................
Pociągi mięszane .........................................................................

4.00
3.00

3.00 
2 25

2 00 
1.50 1.20

Sprzedaż biletów IY kiasy jest na liniach węgierskich ograniczoną i odl 
Czarna obwódka oznacza czas nocny od 6ej wieczór do 6ej godz. rano. 
Oznaczone godziny stosują się wedle południka Budapeszteńskiego.

Wiedeń, w styczniu 1885.

Dyrekcja pierwszej węgiersko-galicyjskiej kolei żelaznej.
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purcEleny, szKła i towarów rnipszanycti
w e  L w o w i e , ,  u l .  T r y b u n a l s k a ,  1«

J B a i o ź o u  f  ■** r o f e n  I 8 4 * > .

p o I e c a :
l \ / r a  i r %  -i r n y l r - i  z porcelany, w różnyohf of'
■ L V ± , d © C ? J . J .  X lW « * ’4 u < n L X  matach i wielkościach i r0'1'

nych desenia h.

3S / I a s e l n i c 2; l c i  M szHa lob ^
"W W  Sf®. jJ^ A.JłarŁ B k fk T fK C ''.

Dl sprałam tul wydsierżasieiii
f  z żytnią i pszenną glebą. l ł /3 mili 

od staey kolejowej w Kałuszu, nad rzecz­
ką z młynem, propinaeyą — obszaru 
1790 morgów, t. j. 900 morgów lasu 
dębowego i opałowego — 380 morgów 

ornego a 510 morgów łąk i pastwisk. (872 2 —2) 
Zgłosić się i i .  S .  poste restante w e  I v o w ł e .

Ogłoszenie.
J S o ta ry u s jE  w Gorlicach poszukuje ruty­
nowanego kandydata notarialnego, z dłnźwą 
praktyką sądową, Do substytucji ukwalifi- 
kowany otrzyma pierwszeństwo. (897 1-3)

ttute Anstellung! f!
finden : Geschiiftsleute, Agenten, Beamte, 
PriTate etc., welehe sich mit dem Verkaufe 
von osterreich - ungarischen Staats- und Pra- 
mien-Losen gegen monatliche Ratenzahlungen, 
laut Gesetz-Artikel XXXI. vom Jahre 1883, be- 
fassen woilen; boi einiger Thatigkeit ist anf 
einen monatliehen Yerdienst v«n 100  bis 
3 0 0  Gulden zu reehnen. [657 5 —6]

Offerte mit Angabe der gegenwartigen 
Beschaftiguug sind zu riehton: An die

HauDtstadtiscŁe WetolstuDen- GeseliscM

nur deut-scho Briefe werden beantwortet.

Karol Balłaban
we Lwowie u lica H alicka pod „Złotym  

Kogutem” — p o l e c a :

K O N IA K
k u r a c y j a y

od najsław niejszych firm z C o g n a k
własnego napełnienia i w butelkach 

oryginalnych sprowadzany, 
butelka Meukowa 6 letni

Bouttealau 6 letni
„ Meukowa orygin* 10 letni

i, ** 12 letni
„ „ *** 15 letni

Firmy Salignack i Spółka w oryginalnych 
butelkach sprowadzany.

1 butelka Salignack I.* 10 letni 3.—
1 „ Salignack II.** 12 letni 8.50
1 „ Salignack III.*** 15 letni 4 —

2 50
2-50
3 -
3-50
f —

Medail Dór 20 letni 5.~ 
(263 5—?/

Rolnik
Gospodarz samoistny na większym obszarze 
od lat dłuższych, obznajomiony we wszyst­
kich gałęziach gospodarstwa folwarcznego i 
gorzelnianego, poszukuje odpowiedniej posady 
Bliższej wiadomości udzieli p. J. Birkle  
we Lwowie, Rynek 1. 26, 1 p. (923 1-4)

* Chustki damskie zimowe *
^  po z ł r  3.50, 4, 4.75, 5.25, 5.75, 6.25, 7.50,

t
8 i 8.50.

X  P h l i e ł i r i  kaszmirowe drukowane, do na- i 
f  v m U 2H i \ l  krycia głowy po 85 et., zł. 1,05, Y
^  1.20, 1.25 i 1.30
Ł  ("polecać wielkim wyborze

♦ lagazyn IM M 1C2A $
a iu u ^ u n y n  l u i u i u i n n i u n i i  A 
[  w e L w o w ie , p lf tc  M słry aek J  1. 10. T

f  (6843 19—?) |

w średnim , w iek u , z d o b reg o  
dom u , ży c z y ła b y  so b ie  do z a ­
rz ą d u  d om u  n a  w ieś . B liż sza  
w ia d o m o ś ć : U lic a  W a ło w a  1. 2, 

h a n d e l fu te r . (8 5 2  3 — 8)

*.̂8. .a.:1 r;.̂ \ ..e/;A-j. 7   . n -L-.".G-’2ia*)!-c
.1V a j l e p s z ą

sś; i
¥ i

Nadworny dostawca wielu panujących 
w Europie.

J a n a  H o f f a  
zdrowia  

5 e k s tr a k tu ’ ało- 
d o w e g o

cena flaszki 65 et.

ijłijsłs. M oflu  c«i- 
ifc ie rk i  p ie r s io -  
|w e  * e k s tr j ik ts ;  

s ło d o w e g o
Sprawdziwe tylko w nie- 
jbieskieh torebkach po 

60. 30. 15 i 10 et.

JT».n#& H o f f a  
skoncen trow any  e x -  
t r i i k t  s ło d o w y

1 flakon 1 złr. 12 et 
mała flaszka tO et.

.Sass?!, H o f f i i  cxa  
k o la i i f t  z d r o w ia i  

85 s ł o d u
ba kilo I. 2 zł. 40 et.S 

II. 1 zł. bu et., I 
V* ki. I. 1 zł. 3J c t .J  

II. 90 Ot.

z kokluszu i wymiotów  &
P o i K i ę k o w a u i e  m a t k i  
z p o w o d a  z u p e ł n e g o  w y -  

l e e s e i u a  j e j  d z i e c i .
Do Pana 5950

J a n a .  R o f l a
wynaDzey i jedynego twórcy prawdziwych 
preparatów słodowych, o. k. nadwornego do­
stawcy wielu panujących w Europie etc. etc.j 
W ie d e ń , I. €&*&ben, Krasmer- 

strasse n r , 8 .
Budapeszt, dawniejsze datum.

W. P. Czuję się obowiązaną 
oświadczyć, że moje obydwoje 
dzieci Joanna iM arya były przez 
18 tygodni chore na koklusz z eią- 
głcm i wym iotam i. ? o  krótkiem  
użyciu pańskiego w yśm ienitego  
Jani Hoffa preparatu z słodu  
odzyskały zupełnie zdrowie, a- 
petyt i  s iłę  Z w ielką w dzięcz­
nością kreślę się z wysokim sza ­
cunkiem  K arolina Danninger 
Budapeszt, Josephstadt, Magdale- 
nengasse 2.

r h n o ł l f !  damskie Hymaiaja po złr. 10. w
w i S U b l R i  n ,  12, 14, 16 i 18.50. ' I

▼ P h i i f t ł l f i  zimowe dla panienek po złr. 1 , f i
A U l i U & l K i  1.70, 2.70, i 4. A

4 * V 4. r,,FkV. 1 .... T

Lekarskie uznanie lecznicze-
Zara, 12 lutego 1884. 

Upraszam o łaskawą przesy ł­
kę 12 flaszek pańskiego wyśmie 
nitogo Jana Hoffa piwa zdrowia  
z ekstraktu słodowego i 2 torbek 
Jana Hoffa cukierków z ekstra­
ktu słodowego za pobraniem  
poeztowem  

Dr, Michał Zimmermaan przy 
wojskowej komendzie w Żarze, 

W . P. Proszę o 2 flaszki Ja­
na Hoffa piwa zdrowia z ekstra­
ktu słodowego i 1 flaszkę skon­
centrowanego ekstraktu słodo  
wego dla własnego użytku, Z wy ­
sokim  szacunkiem Dr. Bernhard 
Beck ces. tur. lekarz sztabowy, 
prym aryusz szpitalu garnizono­
wego w St. Jean d’Acre I I  Pra- 
terstrasse 21.

Pomarańcze
lub C Y T R Y N Y ,  nowego zbioru. najprzed­
niejsze, dojrzałe i wybieraue z Messiuy, 30 do 
45 sztuk, stosownie do wielkości, w pięknym 
koszyku 5eio kilowym, starannie opakowane, 
rozsyłam pocztą po całych Anstro-Wegrach 

w ła s t s s i  o p i a l ą  <‘*:t i  I s - a n e o  za 
pobraniem należytości 1 złr. 90 et.

Przy odbiorze 3 koszyków od razu 
pod jednym adresem i przysłaniu należytości 
franco z góry, od koszyka o 14 et. taniej.
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Sk«Mly w  6 » lh  | | : Lwów Z. Kuker, 
J. Beiser, P. Mikolasch, H. Biuiuenieid apt. 
Karol Bałłaban, K  Krzyżanowski, J .  Pirpes, 

Kochanowski, apt. K. Klimowicz; Biała 
E. Kelcr, A. Blumenthal; apt. ; Bochnia J. 
Michnik;' Borszezów M. Niomezewski, apt.; 
Brody wszyscy aptekarze; Brzeżany J. Durst, 
apt.; Bnozaez Kerzcd <fe Jeżewski; Gzortków 
L . Ńoss, apt.; Dolina Traunfellnar, apt.; 
Drohobycz J.  Aićlunuiier, a ft.; Gorlice J .  
liirn; Gró-ek A. Lippus. Grzymałów J. 
Goldberg: Iliisiatyu 0  Piekarski, apt.; ea,- 
rosław kohm, Wislo.ki, apt.; 8. Elien-ierg. 
Jasło K. Wis/.niAWski Jan Jaulger. Kraków 
J. Trati-.-zyński, Iledyk, apt. Kołomyja Sido- 
rowiez, Stenz), apt.; Koksów St. Bursa spt 
Krystyuopol P. Oru.ezowski , apt. Monaste- 
rzyska Ł .  Żarski apt.; Nowy Sącz Filipek, 
Jakubowski apt.; J  Grossbard; Podgórze J  
.Skakalski, apt.; Podhajce Karzikiewicz apt 
Podwołoczyska G. Mora wet z; Przemyśl- M 
Kr my J. Mas/.ewski, L Nahiik, apt.; Rze­
szów Karpiński, apt Schaitter, E. G. Neuge- 
bauer, J . Biumenberg, bamb™  Alckaiewicz 
apt.; Mareseh, .<pt.; Sanok Rymczarski. Sokal 
J. W yspiański, apt.; Stanisławów J. Ma­
cura, A. Sidorowie,z, opt.; Tarnopol F. Jam- 
rogiewiez, II. Kaliane. apt.; Tarnów \Y 
Miiidner et. '0 ; Zaleszczyki St. Szymrmowicz, 
apt.; Złoczów Józef Gold; Gzerniowce Leon 
Bełdowioz, Et-beo J. Goiichowski, Krzyżano­
wski, apt. Ign. Schnireh, A. Bayer. W  Jasie 
T  Wr. Braglewjcz.

i

m i

fes;

Z ałożono  1847 w W iedniu  i B udapeszcie  
od 1861.

6 0  w ysokich  odszczególttień.

nr. __
dzickiej-

-gybwlką na Pa
jest prawdiiws bibułka "

LE HOUBLON
Wyrobu francuzklego 

Firmy CAWLEY & HENRY w Paryiu  
Przed naśladowaniem się ostrzega.

iTa bibułka tylko wtedy jest prawdziwą 
gdy każda jej ćw iartka nosi s tem p e l, 
L E  H 0 U B L C N ,  a  każde pudełko 
zaopatrzone jest poniżej znajdu jąc? ' 

się m arką ochronną i podpisem.

5 0  0  /PEUlLLESj i
ięrFOnńiAk j 'f

m i  ^

O l  marca i kwietnia za>-zvn> się 8pr*
11 daż i rozkolonizowanie m aj^  ,

I I I  Kto z PP. Obywateli ma zainiar^
zbyć swoją posiadłość niech .się 

Administrator, rządca, leśniczy znajd? F 
sady; przy zgłoszeniu należy 25 ct. 
kami dołączyć. „Concordia4*1 — Wrod®

y
2 wLąt] 

h
P-teztą ’
ulica \y 
heklaut;

Scheitnigerstrasse. (9 ! 8)

Slmils rin V
-i v.vr,..s;-gr;;-

rasger i i'1'tiS 
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(875 t— 3
^  aj ii o w szy w y n a la z e k !

<

Przeciw chrypce i kaszlowi
n iezrów n an e w  skuteczność*

C t  J M  i  E K K 1
z  e k s t r a k t u  k lo n o w e g o

w pakieeikaek po 12 i 18 cent. a. w . 09mli pi
nabycia w handlach korzennych vre Lwo",)6 
u p. St. Markiewicza, K. Bałłabana, P. ó°r' 

skiego, K. Klimowicza i F r. Ozarneckieg0- 
M . A  T R I L Y K K K  I  SP Ó Ł K A  

w  D e u t ic h  - K r e n tz ,  
wynalazca i producent. — Generalna agencji, 

u p. F I. K R A U S E  w e  Uwowi'3

Uowałi 
Sv Gali 
iv I c z 
chni, 
górmi 
czych; 
gniew 
linarn 
zaś w

Ą

\ i'X?r t"

M E D A L  K L O T Y
na wystawie powszechnej w 1878.

W I E L K I  M E D A L  Z L O T Y  I M[E D A L  P O S T Ę P U  1872—1873 
4 D Y P L O M Y  H O N O R O W E .

M A SZ Y N Y  N IE U S T A N N E  
«Io w y r a b ia n ia  N A P O I G A Z O W Y C H  w s z e lk ie g o  g a tu n k u :

niczei
rzęcy

Mrody seleerskiej, limoniady, Soda W ate r, win musujących, nasycania gazem piwa etc. Jczn ia

*3^

domo

S Y F O N Y  o wielkiej i małej tłoczni, kształtu owalnego i walcowego, wypróbowane pod ciśnieu11 
20tu atmosfer. Proste, trwałe i łatwe do czyszczenia. Cyna w najlepszym gatunku. Szkło kryształowe 

Posyłka bezpłatna prospektów szczegółowych.

H E R MA NN  L A C H A P E L L E Inżynierowie Mechanicy".

z dm 
m iif. 
skow 
wadz

ul. Boinod Nro. 31 —33 (Boiulev. Ornano Nro. 4 — 6) F A B T i .  .
-  - : ‘ (901 i-6 1  I demDawniej ulica Fanhóurg-P oissonn idre. z. r.
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TOB WYMIANY mosc

ŁłW% ń•39 ̂  

1  
f3

e ,  k . mppisyYY. gR llo . a k c y jn e g o

BANKU HIPOTECZNEGO
fes

k u p u j e  I

w s i j s l k i ®  e f e M u  i
pud warunkami siąśprzystępnląiszemi

l a 24)

I P
¥

M
#  t u S 8 T I  H I P O T E C Z N E ,

tli:
fesi
^55

l a k o  tez-

5". Premiowane Listy Hipoteczne, f *s fi ma
ft. któr» w edług prawa z dnia 1 iipca 1868 (l)z. p. P- XXXVIII. Nr 93 ( ^  

sego post- z d»»ia 1? sm.jdnD- 1870 r być użyte d<- !oń 
^  »uak.fcp!taIow fuoduazowytih pus.»:larnvMb kaoevj ^jJi-iżeóslfGth wojska y  woj

sv

-• i  ŚS.**■* /ta ssujcye ? wadya. — są w tymże kantorze do nabycU. Hp WK
l l j  W * * y » ftfe i«  |M>!e««’n i a  * p r o w i n c j i  v y k » a ą | a  i i «  b O K fiw ło c w n io  po -'J *aś 

d z ie a u y tB  Imw d o t k r o n i *  prow ł*.vi. 3 11 n  nie
5 czo

'M y™ ***: cis:

C. k. koleje państwowe.
Nr. 1075 c‘X I .85,

Ogłoszenie.
Stacya Dobra na linii Nowy Sącz- Żywiec otwarć 

będzie prowizorycznie
tł  d n i e m  l u t e g o  1 ^ 8 5 .

dla ruchu towarowego pełuemi wozami.
Wiedeń, w lutym 18b 5. (879)

C. k, generalna Dyrekcya austryackich koleji j
państwowych.
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